
tfr 465. Kraków, Środa 9 Października 1907, Rok X
„Nowa Reforma" wychodzi dv/a razy dziennie.

ffuur p o r i n o j  WTchadti oodilenn z wyjątkiem poniedziat’:5w i d ii poświ., ln.snjoh, 
Kamer p r p c i a d n i o w y  codziennie z jytkiam niedziel i dni awiąteoznyok.

P p e n u m e p a t a  w y n o e i :
rooza!i- I

W miejsca ...............................
W Amtro-Węgrzech 

z jednorazową przesyłką pocsł 
i dwurazową „ „

W  Państwie jsiemieckiem , . ,
W innych państwach . . . .
Prenumeratę i ogtoszenia (inaeraty) npraasa się nadsyłsd wptost do a  i a l l i s h m i j l

„U. Reformy" w Krakowie 
Adrti Bedakcył i Administracrf; " traki*v, alica JagteUofiaka IR. 

f in io n  bedaitc” ! i Aamiiustracyi Nr 41. — Nr rach poczt L.n) oszcsęd 8*7,464 
ltekopisóu> natteyianych itedakcya nie zwraca.

W e LWOM 1S sorzeo— numerów p( 12 hl. w Biurze dziennizow A. Ufszewskls|s, nlice 
Kilińskiego 9 i w Biurze Plshna, nlica Karola cud w- 9.

Cena nvmcru 10 hal., z przesyłką pocztową 12 hal.

NOWA
rosili*- pitrooinls: kwartaMo: ariMl(MM*

. 94 koroa 19 koron 6 koron 9 korony

. 33 ■ 16 ■ 8 . 9 kor. tO k.
. 38 n 19 ■ 9 kor. 60 h. 3 a 9« o
. 36 o 18 o 9 korci 3 . - a
. 18 0 94 0 i s  . * a ~  . REFORMA

N D N E d POPOŁUDNIOW Y.

P r e n u m c i m t ^  p r z y j m u j ą  r
gamlefi c o e i  Administracys „N- rej Reformy* i wszystkie nrzędy pocztowe, m iejsca . 
wąs administracys „Nowej Reformy". — Główna trafika w Rynku. — Agencya J. Bopcasa 
I A. Salomonowej, ol. Sławkowski 9. — Handel St. Karlińskiego, SuKie_nice — Handel 

Kretschmera, ni. Szewskr — Handel J. Ekiera, ni. Karmelicka IG. 
Zublbisccwą p r  ~ ełtrati, 1 ogłoszenia (inseraty) przyjmują: W e Lwowie Binra 
dzienników- Lndwik Plohn, ni. Karola Ludwika 11, S. Sokołowski. Pasa* Hausmana 9. — 
W  P p ira rta  Heszeles — W  Jarosław ia A Amster, — W  W idolu : Hemani Gold- 
schmied (sprzedaż pojedynczych numerów), I Wellzeile 6. — M. Dukes Nachf., Haasensteii 
A Vogler (takie w Hambnrgc Frankfurcie n. M., Berlinie, Lipsku, Bazylei 1 Wrocławiu). — 
A. Oppelik — R. 1 oe-e (ti kie w B iriinie lamDnrg , Monachiom 1 Norymberdze). — B soha- 
lek (Wollzeile). — W  Pa-j Socióte Jiutuel.e de Publicity A, L o i e t t b .  directenr, 61

Rne Rongemont.
D gton nn ln  (Inseraty) prsyjmnje Administracji „Nowej Reformy1; za opłatą od miejscu 
wiersza drobnem pismem (petit) za piet wszy raz 90 a., za każdy n atepny raz po 10 h. — Nado- 
■ un . po 60 h od wiersza za każdy raz. — B l r r  publiczne po i  kor. od wiersza. Układ , 
tchblaryczny, cyfrowj skomplikowany pierwszy raz 40 h, następny po 10 h. od wiersza. —
I <*L Czniki do „N. Reformy1- (prospekty cyrkula*zi, og.osse.it itp.) prsyjmnje się za cenę 
9 kor. od 100 egs dla ■amiejteowyoh, a 1 kor. od 100 ega. dla mibjtoowyoh prenumeratorów

Różnicie koncentracyi.
W  czasie każdej akcji wybór7 zej u nas, w 

Galicji, odzywa się z Królestwa Polskiego głos 
przestrogi pod adresem naszych stronnictw opo- 
zycyjnycli, aby nie rozbijały solidarności parla­
mentarnego Koia polskiego, jako ostoi naiodo- 
wych interesów polskich. Kiedy jednak, wh’ód 
niesłychanie groźnych dla narodu polskiego oko­
liczności. zebrała się w Petersburgu pierwsza 
Duma, to zabór rosyjski nie zdobył się na je- 
dnę, solidarnością klubową związaną, delegację 
polską, lecz utworzył osobie Koło polskie z Kró­
lestwa, osobne z Litwy. W  drugiej Dumie, do 
której odbywały się w Królestwie wybory pod 
hasłem koncentracyi stronnictw narodowych, 
istniało wprawdzie odrębne Koło litewskie, lecz 
tworzyło związek klubowy 7 Kołem z Królestwa, 
rezerwując sobie w pewnych sprawracli samo­
dzielność. Czy było dobrze, czy źle, że tak było, 
i dla czego tak było, w to już nie wchodzimy. 
Są to już kwestye dostatecznie przez opinię 
publiczną omówione i wyczerpane; należą one 
zresztą w tej oliwili do historyi

Wspominamy o tern z tego jedynie powodu, 
aby podkreślić aktualność kwestyi solidarności 
Koła polskiego w t r z e c i ej Dumie, gdy całe 
Królestwo Polskie z a l e d w i e  j e d n a s t u  p o ­
s ł ó w  wybierać będzie. Byłoby zaiste rzeczą 
wysoce niepolityczną, aby tak szczupła liczebnie 
delegacja polska rozbijać się miała w zewnętrz- 
nem działaniu na grupy i frakeye. To też nie oez 
niemiłego Zdziwienia przyjęliśmy łakt, że kon­
centracja n a r o d o w y c h  d e m o k ra tó w  z P o ls k ą  
Partyą postępową i Partyą Polityki Realnej 
(konserwatystami) r o z b i ł a  s i ę  z powodu żą­
dań dwóch ostatnich partyj, na które narodowa 
demokracja zgodzić się nie chciała.

Żądanie Polskiej Partyi Postępowej było, na- 
szem zdan.em, w obeenem okresie akcyi wybor­
czej , do pewnego stopnia przedwczesne. — 
Mianowicie żądak oni, aby na l i  posłów Koła 
polskiego, prezydyum jego składało się z prze­
wodniczącego i dwóch jego zastępców-, którzy 
wybierani byliby z łona grup mniejszości. Było 
to żądani", powiadamy, przedwczesne, bo nie 
wiadomo przecież, w jakiej sile liczebnej wejdą 
do Koła polskiego w Dumie posłowie mniejszo­
ści. Nie jest nawet wykiuczonera, że każde z nich 
dostarczyłoby tylko ao jeanyiu pośle, z których 
każdy piastowałby w takim razie musiał go­
dność wiceprezesa Wieszcie prezydyum z trzech 
osób, względnie czterech, wliczając do nich se­
kretarza, wypale nam się na klub, z 11 człon­
ków złożony, niestosnnkowro licznem Ale znowu 
z drugiej strouy nie sądzimy, aby o tę kwestyę 
imała się rozbijać koncentracya stronnictw na­
rodowych. Wobec doniosłości samej sprawy so­
lidarność: Koła polskiego i jego zadań w trze­
ciej Dumie, była to kwestya podizędnej natury 
i na tym punkcie mogła Narodowa Demokracya 
poczynić jak najdalsze ustępstwa.

A to1 i inaczej przedstawiają się żądania Stron­
nictwa Polityki Realnej. Podyktowało ono tak 
daleko sięgające warunki wstąpienia s w ieli po­
słów do Koła polskiego, że solidarność klubowa 
stałaby się fikcyą.

W  nunktach programowych oświadczyło się 
Stronnictwo P. R. (konserwatywne) z całą sta­
nowczością ,.przeciwko projektom i formułom 
p r z y m u s o w e g o  w y w ł a s z c z e n i a  z i e ­
mi " .  Wywłaszczenie pizez państwo —  powie­
dziano w tym puukcie — dopuszczone być mo­
że tvlko przy uregulowaniu serwitutów i usu­
nięciu szachownic. —  O ten punkt programu i 
sw obody głosowania w Izbie, której zażądali 
realiści, rozbiło się porozumienie między nimi a 
narodową aemokracyą.

>Stanów isko narodowej demokracyi w tej spra­
wie określił były prezes Koła polskiego w- Du­
mie, p. Roman D m o w s k i  w mowie swej kan­
dydackiej. wygłoszonej na zgromadzeniu w War­
szawie,

SB£

„Mamy ooowiązek —  mówił p Roman Dmow­
ski —  ochraniać siebie, czy tn, czy na Litwi6 lub 
Rusi, przed eksperymentami, niezgodnomi z istotą 
historycznego rozwoju naszych stosunków gospodar 
osy A , ale ani sumienie, ani rozum polityczny n i e 
p o z w  a l a  n a m  n a  g r u n c i e  r d z e n n i e  r o ­
s y j s k i m  s t a w i a ć  p r z e s z k ó d  p i l n e j  r e ­
f o r m i e ,  bez względu na to, czy zgodna jest ona 
z uaszemi pojęciami, werosłomi w innym zupełnie 
świecie I dlatego uasza reprezentacya nie dała się 
popchnąć d o  w a l k i  w o b r o n i e  i n t e r e s ó w  
r o s y j s k i e j  w i e l k i e j  p o s i a d ł o ś c i ,  i na 
przyszłość nio możemy pozwolić, ażeby, jak tego 
chcą niektórzy, ktokolwiek z naszego przedstawi­
cielstwa miał prawo na własną rękę w tej walce 
brać udziaLL ;

Pon:°waż zaś Realiści protestowali przeciw­
ko zgadzaniu się Koła polskiego na ideę wy­
właszczenia, więc o kwestyę tę, w łączności z żą­
daniami Realistów co do regulaminu przyszłego 
Koła, rozbiły się ich rokow7ania z Nar Demo- 
krącyą.

Żądania konserwatystów polskich z Króle­
stwa co do tego regulaminu były rzeczywiście 
n ie  do p r z y j ę c i a .  Mianowicie, wedle tych 
żądań, posłowie Stronnictwa Pol. Realnej mie 
liby wstąpić do Koła j a k o  o s o b n a  g r u p a  
p o l i t y c z n a ,  która byłahy związana solidar­
nością Kota, l e c z  w g ł o s o w a n i a c h  w D u ­
mi e ,  K o l e  i k o m i s y a c h  D u m y  s t o s o ­
w a ł a b y  s i ę  do  s w o j e g o  p r o g r a m u .  
Grupa 8. P. R zastrzegła też sobie prawo gło­
sowania i przemawiania w Izbie p r z e c i w  
p r z y m u s o w e m u  w y w ł a s z c z e n i u .

Na taki w7yłom w solidarności nie zgodziłby 
się żaden klub poselski. Bo na czemżeby ona 
polegać m, iła. jeżeli jakaś grupa miałaby wol­
ność głosowania wr Izbie i w komisyach wedle 
swojego własnego, partyjnego programu?

Realiści warszawscy, jako rodzeni bracia na­
szych, domorosłych, galicyjskich konserwaty­
stów, udowodnili, że interes partyjny zwycięża 
u nich nad ideą osławionej „solidarności naro 
dowej11. Wiedzieli oni z góry, że wejdą do Du­
my w znikomej mniejszości; stąd icli radyka­
lizm party jno-stanowy, stąd upieranie się przy 
regulaminie klubowym, który istnienie klrbu, 
jako politycznego czynnika parlamentarnego, 
podałby w wątpliwość. Konserwatyści potrafią 
zaostrzać regulamin klubowy tam tylko, gdzie 
liczą na sw oją większość, lub na utrzymanie 
w7 nim swej władzy z powodu rozbieżności in­
nych grup i frakcyj.

Następstwem zerwania kompromisu wyborcze­
go między Realistami, Postępowcami i Narodo­
wą Demokracją jess, że ostatnia z nich s t a j e  
W s z r a n k i  w y b o r c z e  b e z  wrs p ó ł z a w o -  
d n i c t w a .  Zarząd Stronnictwa Polityki Real­
nej ogłosił, że ze  s w e j  s t i o i y  ż a d n y c h  
k a n d y d a t ó w  na p o s ł ó w  do  D u m y  n i e  
z g ł a s z a  i pozostawia członkom stronnictwa 
z u p e ł n ą  s w o b o d ę  g ł o s o w a n i a  Tak sa­
mo postąpiła właściwie Polska l *artya Postępo­
wa. Z tego powodu warszawska „Prawda11 w 
artykule wstępnym p. t. „Sami" oceniła sytua­
c ję  w sposób następujący:

„Demokracya narodowa znalazła się w położeniu 
konia, kt iry sam jeden stanął do startu i sam mu­
si pędzić do mety dla zdobycia nagrody. Właści­
w ie . trudno pojąć, dlaczego taki koń nie jest zwol­
niony od obowiązku obiegania toru i od śmieszno­
ści ścigania się z sobą, a również trudno pojąć, 
dlaczego demokraci a narodowa urządza zebrania 
przedwyborcze, kiedy nikt nie grozi jej „stanowi 
posiadania. i

,.Ponieważ socyaliści z urny nie wyjdą, p o n i e ­
w a ż  d e m o k r a c i  p o s t ę p o w i  w y b o r ó w  się 
z r z e k l i ,  więc narodowo - demokratyczne konie w 
całym kraju będą biegały do mety samo“ .

Takie obrazowe przedstawienie startu wybor­
czego jest wprawdzie bardzo barwne, ale nie 
odpowiada politycznej istocie wvborów. Stron­
nictwo, które do wyborów nie staje, nie prze­

grywa wprawdzie batalii, a le  j e j  t e ż  n ie  
w y g r y w a .  —  Staje się przez to czynnikiem 
o b o j ę t n y m  A  w tera tkwi wielkie niebez­
pieczeństwo dla żywotności stronnictwa. Bo od 
■ obojętności" do martwoty. i śmierci stronnic­

twa, droga bardzo krótka. Życie polityczne nie 
czeka, aż jaki7 stronnictwo wydasa się i aż je­
go przywódcy wyjdą do walki węyborczej z A- 
chillesowych namiotów, Więc życie, wzbudzone 
walką wyborczą, porwie w swój wir tych wszy­
stkich, k‘ órzy interesują się wyborami. Byłoby 
źle, gdyby, pomimo usunięcia się postępowców 
i realistów z areny wyborczej, brakło w Króle­
stwie tych, którzy wyborami się interesują. —  
A ci wyborcj będą musieli iść z tymi i za ty­
mi, którzy stają na czele walki, którzy w niej 
udział biorą, i um będą się oglądać n a .. nieo­
becnych. — W  ten sposób narodowi demokraci 
stać się mogą p a n a m i  p l a c ó w k i ,  i to nie- 
iylko na te wybory, l e c z  i n a  d a l s z e .  Bo 
życie podlega także formułom fizycznym i ,.h o r- 
r e t  j a c L u m 11. Ono nie znosi próżni. Postę­
powcy będą musieli przy następnych wyborach, 
nie bez większych trudności, zdobywać tę pla­
cówkę, którą teraz dobrowolnie opuścili.

1’owtóre nie jest słuszną, aczkolwiek obrazo­
wości startu dogadza, pretensja „Prawdy" — 
aby Nar. Dem nie zwoi rwa! i zgiomadzeń, kiedy 
nie mają współzawodników. Byliby wWce nai­
wni, gdyby tej rady usłuchali. Rozsądne i poe­
tycznie wyrebione stronnictwo wyzyskuje wła­
śnie taką sposobność, aby przed społeczeństwem 
złożyć dowody swej aktualności i żywotności, 
aby przedstawić się wobec niego w świetJd wy­
bawców z ciężkiej sytuacyi

Uważamy więc zs rzecz ubolewania godną 
to rozbicie się koncentracyi stronnictw narodo­
wych w Królestwie, bo interes społeczeństwa 
naszego wymaga, aby wszystkie stronnictwa po­
lityczne, stojące na gruncie narodowym, brały 
udział w reprezentacyi polskiej w Dumie, aby 
wspólnie tam pracow ały i dzieliły za kierunek 
tej pracy odpow iedzialność Wyłączność rządów 
jednego stronn ictw a . ch oin 7 najlepszemi oży 
• ioneiro chęciami, nie może nigdy zapewnić tej 
sumy korzyści, co współdziałanie wszystkich.

Narodowa Demokracya wydała o d e z w ę  
w y b o r c z ą ,  w które międzj innemi.. czy­
tamy:

„Nie wolno nam ani na chwilę odstępować 
od pracy dla głównego celu —  dla z a o b y  c i a 
o d r ę b n o ś c i  p o l i t y c z n e j  naszego krają.

„Kwestya Dolska w państwie rosyjskiem. 
s p r a w a  a u t o n o m i i  n a s z e g c  k r a j u ,  
już o tyle wysunięta, że nikt jO] zepchnąć w 
cień nie zuola Nietylko u nas w Polsce, i nie- 
tylko w Rosvi, ale nawet za granicami państwu 
uż zaczynają rozumieć, że to sprawa doniosła, 

której rozstrzygnięcie w duchu naszych dążeń 
prędzej czy później musi nastąpić. I sam rząd 
swemi ostatuiemi przeciw uam wystąpieniami 
stwierdzi* doniosłość naszej sprawy, uznał siłę, 
która za mą stoi.

„Po to właśnie szliśmy do Dumy rosyjskiej, 
żeby tam sprawy polską postawić, żeby zmusić 
innych do myślenia o niej, do zrozumienia, że 
bez jej załatwienia państwo nic wejdzie na dro­
gę istotnej naprawy. I po to musimy iść do 
trzeciej Dumy.

„Wobec zmniejszonej liczby, n a l e ż y  z p o ­
ś r ó d  d o t y  ch c 7, a s o  wry ch p o s ł ó w  w y ­
b r a ć  po  j e d n y m  w k a ż d y m  o k r ę g u  i 
tylko tam, gdzie to będzie niemożliwe, powołać 
wybitną, nową siłę.

„Wybierajmy to samo —  choć w zmniejszo­
nej liczbie —  przedstawicielstwo, wybierajmy 
pod temi saraemi hasłńmi r-. a u t o n o m i  na 
s z e g o  k r a j u  i ś c i s ł e j  s o l i d a r n o ś c i  
K o ł a  p o l s k i e g o .  Stańmy licznie ao wybo­
rów', ażeby okazać, iż naród nasz nie cofa się 
z drogi, na którą wszedł, że cały kraj stoi za

tą polityką, która w jego imieniu jest prowa­
dzona".

tya „i
Wiedeń, 8 pażdziern

(Kwestya polska przyczyn., ustąpienia IVedjla? — ’ Żą­
danie zmiany kursu —  Jak W ęgrzy wyzYskuj? sytua­
c j ę . — Ustawa o gwarancjach Konstytucyjnych i ugoda.)

Niektóre pisma tutejsze, stojące nc usługach 
ks. Biilowa, dają wyraz ubolewaniu z powodu 
ustąpienia lir. Karola W e d e 1 a ze stanowiska 
ambasadora niemieckiego wre Wiedniu, gdzie 
„czuł się jak w domr“ . Jest to komplement 
bardzo niebezpieczny, bo ambasador obcego pań­
stwa nie powinien na cudzej ziemi czuć się 
jak „u siebie w domu". Są pewne względy, 
choćby kurtoazyi międzynarodowej, —  które 
wrstrzymyv.ać powinuy ambasadora od mięsza- 
nia się w sprawy obce. Tych względów nie 
znał poprzednik Weóela, książę Eulenburg, któ­
ry dosyć podejrzaną odegrał rolę podczas ob­
strukcji Niemców za hr. Badeniego i br. Thu- 
na, a nie znał ich także lir. Wedel. „Neues 
Wiener Journal1, zazwyczaj dourze poinformo­
wany, twierdzi, że odwołani0 hr.Wedeia z Wie­
dnia nie było niespodzianką Pismo to istotnie 
już p-zed kilku miesiącami donosiło, że stano 
wisko hr. Wedela w Wiedniu jest poważnie 
zachwiane, a dziś, powtmijąc się na to, tak pi 
sze: „Widocznie skorzystano z pierwszej spo­
sobności, aby hr. Wedela odwołać ze stanowi­
ska, na którem nie umiał się zachować z po 
trzebnym taktem, propagując zasady, nie odpo­
wiadające wxale względom które się monarchii 
habsburskiej ze strory paustwa zaprzyjaźnio­
nego należą. Do tej sprawy jaszcze wrócimy; 
dziś chcemy tylko wskazać na to, że bezpośre­
dnią przyczyną niezadowolenia z działalności 
hr. Wedela, b y ł  s p o s ó b ,  w j a k i  i n f o r ­
m o w a ł  r z ą d  s w ó j  o k w e s t y i  p o l s k i e j .  
Znanem jest słuszne oburzenie Polaków, ży­
jących w Austryi, z powodu pruskiej polityki 
w prowincjach wschodnich, i aziwnie się zło 
żyło, że wiasme wczoraj, w dniu odwołania’ hr. 
Wedela, w Sejmie galicyjskim ża.ono się na 
traktowanie austryaGkich poddanych poisKiej 
narodowości w Prusiech. Hr. Wedel stanowcze 
z d r a d z i ł  b r a k  o b j e k t y w n o ś c i  w o s ą ­
d z a n i u  k w e s t y i  p o l s k i e j  w A u s t r y i ,  
a ze strony Węgier podniesiono przeciw niemu 
taki sam zarzut w sprawie znanego konfliktu 
wojskowego” .

W dalszym c iągu pismo w iedeńskie domaga 
się z m f a r y  k u r s u  w niemieckiej arabaSadzie 
Tymczasem także nowy ambasador p. T s c h i r -  
s c h k y  ma być bardzo „schneidig". Dlaczego, 
pyta słusznie „Journal” , właśnie do W ieduia 
posyłają takich panów? Byłoby o wiele lepiej, 
kończy organ wiedeński, gdvby nowy ambasa­
dor nie wzbuazał podejrzenia, że chce tu  od ­
g r y w a ć  r o l ę  „ o p i e k u n a "  m o n a r c h i i ,  
c z y  t e ż  w y k o n y w rać  r o d z a j  k o n t r o l i  
w A u s t r y i  ,im± - k
. Kapiowanie głosów dla ugody już się rozpo­

częło. Nie znamy jeszcze jej szczegółów, nie 
możemy przeto osądzić zdobyczy, uzyskanych 
przez Węgrów, ale z góry przyjąć można, że 
nie jest ona dla mch niekorzystną. — Węgrzy 
dotychczas zawsze wychodzili zwycięsko z tar­
gów ugodowych ■ tym razem nie będzie zapewne 
inaczej. Mimo to rząd węgierski już teraz za­
czął starania celem zapewnienia sobie dla ugo­
dy większości w Sejmie. Nazajutrz po zawarciu 
ugody, korzystając z życzliwego usposobienia 
korony, przybył lir. Andrassy do Wiednia, aby 
uzyskać od cesarza t z w. „sankcję przedwstę­
pną", czyli zezwolenie na wniesienie żądanej 
przez Sejm węgierski ustawy o gwaranewach 
konstytucyjnych.

Szeroka autonomia komitatów węgierskich.

które chciały podczas ostatniego przesilenia 
swoją obstrukcją popierać obstrukcję Sejmu 
okazała się dosyć problematyczną, ze względu 
na to, że korona ma w danym wypadku praw o 
zamianowania ,,kornirarza królewskiego”, który 
może wszelką obstruKcyę udaremnić. Koalicja 
postanowiła tedy zmienić dotyczące przepisy,* a 
lir. Andrassy wypracował odpowiednią ustawę 
dla zabezpieczenia konstytucji Wiadomo, że ce­
sarz projekt tej usrawy. ścieśniającej prawa 
korony, liilkakrotnie odrzucił, a także następca 
tronu arcyks. Franciszek Ferdynand w sposób 
bardzo kategoryczny, przeciw niej się ośwad- 
czył, dodając, że nie chce być „królem tylko 
na papierze". Fakt ten wywołał był na Wę­
grzech wielkie przygnębienie i szereg gróźb o- 
pozycyjnych i obstrukcyjnych. Ilr. Andrassy 
zmiemł więc niektóre postanowienia swego pro­
jektu i przedłożył go dziś ponownie. Korona, 
jak słychać, uaia wreszcie aprobatę za c e n ę  
p r z y j ę c i a  u g o d y  p r z e z  p a r l a m e n t  
w ę g i e r s k i  Jest to pierwsza. ale z pewno­
ścią nie ostatnia zdobycz Węgrów za parlamen­
tarne załatwienie ugody.

Jednem z najważniejszych postanowień usta­
wy o gwarancjach konstytucyjnych jest roz­
szerzenie zakresu kompetencji wigierskiego try­
bunału administracyjnego. Dotychczas municy- 
pia węgierskie nie mają żadnych środków walki 
przeciw zarządzeniom rządu, jeśli je uważają 
za nieprawne. W przyszłości zatem mają otrzy­
mać prawm odwoływania się do Trybunału ad 
ministracyjnegc Dla roztrzygnięcia konfliktów 
kompetencji między radą ministrów a Trybu­
nałem administracyjnym ma być utworzony o- 
sobny Tryhunał, podczas erdy dotychczas rada 
ministrów w takich wypadkach sama rozstrzy­
gała. Ustawa hr. Andrassego projektuje dalej 
ograniczenie zakresu działania nadżupanów, 
zniesienie i n s t y t u c j i  k o m i s a r z y  k r ó ­
l e  wąski ch i przedłożenie ustawy o trybuna­
łach wyborczych, której prawomocność kończy 
się z dniem 31 gmania 1907 r. Sz.

Zmiany w dypiomatyi nieimetkiej.
Na stanowiskach w dyplomacvi i rząazie ce­

sarstwa niemieckiego ważne dokonują się zmia­
ny, nu razie zmiany osób, które atoli uważać 
trzeba do pewnego stopnia także ze zapowiedź 
znuany k lerunku w zagranicznej polityce nie­
mieckiej. O ustąpieniu amoasadora niemieckie­
go w Wiedniu, hr. Wredela, o zamianowaniu na 
jego miejsce p. T s c h . r s c h k y e g o - B O g e n -  
d o r f f a  i o domniemanych przyczynach tego 
iaktii, nisze w dzisiejszym numerze obszerniej 
nasz korespondent wieaeński. Lecz to tylko je­
dna z przeprowadzonych obecnie zmian. Ustę­
pujący z Wriednia hr. Wędćl bynajmniej nie 
kończy jeszcze sw ej karyery —  lecz przeciwnie, 
otrzyma1 jeszcze wybitniejsze stanowisko, bo 
urząd cesarskiego namiestnika A 1 z a c yi i L  o- 
■ 8 r y r g i i, z którego ustępuje obecnie po trzy­
nastoletniej działalności kuzyn eesaufcwęj nie­
mieckiej, ks. Hohenlolie Langenburg. Na stano­
wisko sekretarza stanu dla spraw zagranicz­
nych,2’'które zajmował dotychczas Tschirscłiky, 
pow'pia‘ny został ambasador niemiecki wt Peters­
burgu von S c h o e n ,  którego następcą ma byt 
mianowany, albo obeem poseł w7 Bukareszcie 
v K i d e r  le n  Wr a c h t e r ,  albo poseł w7 Ko- 
jienhadze baron Henkel von D o u n e r s m a r k

O p.Tschirschkym twierdzą, że zwolniony zo­
stał z obowiązków sekretarza stanu na własne 
życzenie. "Na urzędzie tym nie b jlo  może je­
szcze bardziej nieszczęśliwej osobistości, jak 
wiasnie ten młody jeszcze maz stanu. Główną 
jego waaą było, że absolutnie nie posiadał da­
ru wymowy W  ciągu dwóch lat swego urzędo­
wania ani razu nie odw7ażył się wypoł iedzieć 
chociażby kilku zaań z pamięci, a i tego, co 
odczytywał z kartki, nikt praw ie  nie słyszał i

Jan Pietrzycki.

Pan Brzeżan.
Opowieść z czasów króla Stefana.

Szkic powieściowy.

(Ciąg, dalszy.)

T staje jej w myślach smutna postać pra- 
babk’ Barbary, co straciwszy męża na wrojnie, 
w dworze mężówsk m w Orzechowcach kazała 
zamurować sie, w jednej z komnat, gdzie sa­
motna żyła aż do śmierci, modły jeno czyniąc 
gorzkie, za życia już zmarła dla ziemi.

To znowu niekiedy oprze skroń o szybę o- 
kienną i patrzy w świat: na niebo, pełne słoń­
ca — na ogród stary przed domem —  na pola, 
tonące w zieleni — na lasu wstęgę w7 oddali.

I snuje je j sie ,-tóJ myśli wspomnienie szczę­
ścia, CO 7,gasło i płyuie z duszy jakiś łzaw y 
uśmiech ku tym chwilom —  rasnyni, jedynym.

Bo w7 duszy ludzkiej drzemie, choćby pod 
lalą chmur czarnych, jakieś płonne zawsze świa­
tełko. Może to dzień choć jeden, może choć 
chwila przelotna, którą wspomina się z /alem, 
a gdy pamięć potrąci o wspomnień melodyę, to 
myśl ku niej w7raca zawsze., wraca z ukocha­
niem óchem, iakby z uśmiechem serca — tak 
świętym, jak uśmiech dziecięcia.

I płyną Annie dnie smutku, .wloką się, jak 
chmury jesienne, przygniatają duszę młodą, 
gnębią ją, ranią Aż raz, późnym wieczorem 
rozwrarły się drzwi komnaty, w progu atanęła 
postać jakaś.

Anna patrzy, zdziwione źrenice rozszerza 
przy małein śwrietle łuczywa

—  Któż to?
Turban na głowie ma wschodni z kręgiem 

srebrnego miesiąca... płaszcz ciemny... twarz wo­
skowa.. oczy w głąb zaklęsłe.

I padło jedno ciche, drżące słowar
—  Anno!
Poznała.
—  „.Tyżeś to?... ty., mój...
Słowa uwięzły jej na ustach, mrok przysło­

nił oczy mrok, ciemność
** , *

Drogą ku lesistemu wzgórzu, nad którem zo­
rza zachodnia rozpostarła purpurowy w7stęgę, 
pędzi hufiec jezdnych. Snać spieszno im, bo ko­
nie wyciągnęły szyje, a z pod kopyt unosi się 
tuman prochu gęsty, w prześwietleniu słnne- 
cznem różowy i złoty.

Wieczór schodzi ciepły, wiorząc długie, lilio­
we pasma po zmierzchającem niebie. Żmrnk 
przypadł najpierw do krzów na wzgórzu, owiał 
las cieimio-fiułkowąym płaszczem, pełza po tra­
wach łąk, a coraz w iększą ogarnia przestrzeń, 
coraz szerszą i dalszą.

Hufiec iezdnycii zwolnił w7 biegu pod górę. 
Dziwne ich twrarze, jakieś krzywe i żółte, za 
woje szare na głowach, skóry baranie na grzbie­
cie, wszyscy na koniach siedzą hardo, jakby 
wrośli w ich grzbiety włochate

A przed hufcem n rcerz zbrojny. Zbroję ma 
na sobie żelazną, lecz ukrył ją pod ciemnym 
płaszczem, twarz jego blada drży, oczy smutne 
wpatrują się w przestrzeń daleką.

Patrzy i wspomina, bo te lasy, łąki i wzgó­
rza nie obce jego oczom. Lata zbiegły, czoło 
pokryło się zmarszczkami, kruczy niegdyś włos 
przyprószył się szronem Rycerz przywodzi na 
pamięć lata dawne.

Tam —  za rzeczułką kończy się wzgórze. 
Opodal cicha wieś ojcowska. W  cieniu lip stał 
stary dwór, dziś z domostwa arii śladu

I na wspomnienie ściska rękojeść miecza, bo 
zemsta gra mn w7 piersi straszna, nieubłagana.

Za brzóz srebrzystych szeregiem bieleje mur 
cmentarny. Rycerz osadził konia, jeźdźców7 wstrzy­
ma! podniesioną ręką. Uzdę rzucił pacholęciu, 
pchnął furtę cmentarną i na grób dziadów 
spieszy.

Nad cmentarzyskiom rozwiała się już gęsta 
pomroka. f̂ ród w7vsokich traw7 chylą się krzyże 
zmurszałe, śpią ciche szeregi mogiłek, zarosłych 
mleczem puszystvm, oparta o dębu ramiona bie­
leje stara kaplica.

Tam ukląkł i pacieiz za duszę ojców7 szepce. 
O zmiłowanie prosi, bo grzesznym czuje się 
mocno. Lecz gra mu strasznie krew7 w żyłach 
rwie się dusza, pomsty chciwa, więc bije się 
w piersi, pochyla czoło przed ścianą kaplicy, 
a wkoło noc gęsta spowija snem cichym i gro­
by stare i krzyże odwieczne, a fale blasków 
miesięcznych rozświetlają w dali cićlie uroczy­
sko wzgórz, śpiących w srebrnej mgle.

M ó w ią  że w taką noc dusze zmarłych rade 
opuszczają mogiły i idą wr odwiedziny de ży 
wycli. Raz kozak, co z myśliwskiego zameczku 
z Raju wracał nocą konno do Brzeżan, opowia­
dał, jak od cmentarza w,dział idące mary, 
wszystki° białe, straszne. Były tam Kobiety,

byli mężczyźni, starzy, młodzi i d z ie z i. Koń mu 
się zląkł, zawrócił z drogi, musiał kozak zbo­
czyć, ku wsi Ruryskom skierować się polną 
ścieżką, a potem brzegiem rzeki ku miastu.

Rycerz odmówńł pacierz, pow7raca do druży­
ny, pociano mu kon.s. drugi jeździec zrównał 
się z nim wyprzedzili hufiec. Księżyc jasno o- 
świetlił un twarze i poznać łacno, że ten drugi 
to nie Tatar, lica ma o wydatnych rysach, strój 
na mm mieszczański.

Mówią półgłosem .
— Sami pójdziemy na zamek ?... pyta rycerz.
—  Niema innej raay.
—  A  wy nie pójdziecie;
— Chciałem. Mieszczan , zwołaćby łatwo, 

wszyscy wrogami starosty ' Ale pójść nie ze­
chcą.

—  A wiedzą o Tatarach ?
—  Nie. tylko Tćljasiewicz Mojsseowicz i kil­

ku innych. Po mieście włóczą się z zamku dra­
goni. o słowo niebaczne nie trudno. Lepiej było 
nie rozgłaszać.

— Byle jeno na zamku zasKoezyć ich nie­
spodzianie.

— Jutro na zamku uczta, będzie wam wziąć 
ogród najłatwiej. Od wschodu się zakradać, most 
tam najszerszy, brama stara i zbutwiała.

Umilkh, rycerz ku Tatarom się zwmócił, hu­
fiec odsyła na drogi leśne, sam z towarzyszem 
w7 dwra konie przyspiesza biegu, droga przed 
nimi prosta i jasna, pośród krzaków świeci się 
jak pas lity, nd wzgórz kołysze się lekKi po- 
dmuch w7iatru, srebrna cisza nocy rozpostarł;: 
się nad światem, jakby wyłonionym z bajki.

Szeroką pośród wzgórz dolinę obrał Pan

Brzeżar za mieszkanie swoje. Na stokach gó­
rzystych lasy ogromne, a w nich zwierzyniec, 
pański. Wkoło kobierce łąk bujnych, a w nicli 
trawa wysoka i iasna, a pośród łąk wije się 
7,eka. od lpowycli drzew7, co stanęły nad jej 

brzegiem i złotego piasku, po którym nurt to­
czy, Lipą złotą zwana.

Sieniawski zamek, opasany dwoma ramionami 
rzeki stoi w księżyca świetle, jak olbrzym śpią­
cy, połyskując kopułą kaplicy, której łuk jm- 
kry1 fundator pobożny szczerosiebrną i&sną 
blachą, a w której Bartolomiłów zakon świąto­
bliwy modły sprawuje codzień. . •

Ciosy i węgły bram wsparły się olbrzymiem 
ramieniem o siebie, utonęły w mroku nocnyi' 
wiążąc kontury w przedziwne i o g ro m e  kształ­
ty, a tylko okna, wtłoczone w szczerby cie­
mnych framug śwFcą w- księżycu od szyb, a na 
szybach krata żelazna wiąże sieci krzyżów 
i gwiazd poprzecznych.

Z ogrodu zamkowego dochodzi szmer drzew. 
Ciemna zieleń brzóz i jesionów przypadła tuż 
do białych murów7 zamczyska, snuje się po nich, 
j&k iakis mećn-olbrzym, oplata je miękkiem li­
stowiom. Wiatr gra tutaj, niby na harfie, a 
z piejnią drzew łączy się cichy poszept woay 
z rzel i pobliskiej i przeciągi puchy szum 
brzeżańskiego stawu, co pośród oczeretu i lilij 
wodnych w ogromną, srebrną tarcze, rozbił ty­
siące fal poza ziemną groblą, n? której w za­
dumaniu stanęły liny odwieczna

(C. d u.)
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n.erezumiał, bo zbyt cicho i nieśmiało było wy­
głoszone. To też w parlamencie niemieckim p. 
Tschierschky żadnego nie miał znaczenia i w 
każdej ważniejszej sprawie zastępować go mu- 
siai jego zwierzchnik kanclerz ks Bulów. Do 
tej chwili utrzymuje się wersya, że Tschirschky 
powołany został przed dwoma laty na to sta­
nowisko na własna rękę przez cesarza bez po­
rozumienia się z ks. Biilowem, i że do osta­
tniej chwili, między nim a kanclerzem sJnj 
istniał antagonizm 1 w polityce zagranicznej 
Tschirschky nie zdobył sobie laurów. Przeci­
wnie, jemu przypadło w udziale nagłe nawró­
cenie ze zbyt śmiałej drogi, na jaką popchnęła 
Niemcy porywcza osobista polityka Wilhelma II 
w sprawie marokańskiej.

Jego następca v. S c h o e n ,  dotychczasowy 
ambasador Niemiec w Petersburgu, jest również 
faworytem i mężem zaufania cesarza. Pochodzi 
on z bogatej rodziny mieszczańskiej i względy 
dworu esarskiego zaskarbił sobie, gdy jako 
właśo. ;iel wspanialej wili w Berchtcsgaden 
zwrócił aa siebie uwagę przebywającej tam 
przed kilku laty cesarzowej niemieckiej. O ile 
obecne zhłizenie się Kosyi do Niemiec jest je­
go dziełem, trudno na lazie osądzić. Zdaje się 
jednakże, że właśnie fakt, iż na stanowisko se­
kretarza stanu dla spraw zagranicznych powo­
łano ambasadora z Petersburga, wskazuje, że 
w polityce zagranicznej Niemiec utrzyma się 
przez dłuzszy czas kierunek, nadany jej od cza­
su zjazdu w Świnoujściu.

Rzecz to w każdym razie znamienna, że tak 
polityką A u s t r y i ,  jak i polityką Niemiec kie­
rować będą odtąd —  dawniejsi ambasadorowie 
w Petersburgu, którzy tam kolegowali z sobą 
i bardzo dobre stosunki utrzymywali z dworan 
carskim. A  część prasy niemieckiej widzi już 
w p. v S c h o e n  — przyszłego Kanclerza Nie­
miec, następcę księcia Balowa.

Byłemu ambasadorowi w Wiedniu, a obecne­
mu namiestnikowi Alzacyi i Lotaryngii hr. We- 
delowi, przypaść ma w udziale zadanie dalszej 
ge.mamzacyi tycn zabranych Francyi krajów. 
Faktem niestety jest, że germanizacya postę­
puje tam z roku na rok. Liczba „protestują­
cych ‘ posłow francuskich zmniejsza się przy 
każdych niemal wyborach do parlamentu, a w 
młodem pokoleniu, wychowanem w szkołach nie­
mieckich, coraz bardziej zatraca się przywiąza­
nie do dawnej ojczyzny, Francyi. Fakt, że w a ­
śnie hr. Wedel, upatrzony został na to stano­
wisko. nasuwa przypuszczenie, że niemczenie 
tych dzielnic ma być przeprowadzone w jeszcze 
szybszem tempie.

Kronika.
Kraków, 9 października.

GrOSZ na szkołę ludową! Pomimo niepożąda­
nego w ostatnich czasach współzawodnictwa w pu­
blicznym zbierania składek na cele humanitarne, 
kwo^a zebrana tą drogą przez knrrora T. S. L. do­
sięgła już poważnej cyfry 35 000 koron. Świadezj 
to dobitnie, że publiczność nasza, zachowując dla 
T. S. L. niezmienną życzliwość, nznaje temsamem 
wyłączne, na 7-leiniej używalności oparte prawo 
posługiwania się tym sposobem zbierania funduszów, 
wbrew uroszczeniom instytncyj, które wysyłając 
Kursorów ze skarbonką, wytwarzają przykrą dla o- 
gułn konkurencję, sarnia* szukać nowych źródeł i 
nowych sposobów zdobywania na swe cele pienię­
dzy. Z zebranych tą drogą zasooów wybudowało 
Koło przed 4 laty szkołę w Leszczynach pod Bia­
łą Ważność i konieczność tej placówki nirodowej 
stwierdza najlepiej fakt, że już po upływie roku 
budynek okazał się za szczupły, wobec czego przy­
stąpiło Koło do rozszerzenia go i właśnie w osta­
tnich dniach wykończyło przebudowę sal szkolnych, 
które niebawem zostaną oddane do użytku Szkoła 
ta jednak, spełniając doniosłą misyj narodowo-o- 
światową na krasach, chroni zaledwie małą część 
ludności przed germanizacyą. -Szkot takich trzebaby 
kilkunasto, a zasoby T. 9. L. są na to za szcza­
pie. Piątego narząd T. S. L. zwraca się przy tej 
sposobności do ogółu z prośbą o g r o s z  na  s z k o ­
l ę  l u d o w ą

Posiedzenie Rady miejskiej odbędzie się w 
przyszłym tygodniu, prawdopodobnie we czwartek
17 b. m.

Szkarlatyna w Krakowie. Jutru odbędzie „ię 
posiedzenie komisji sanitarnej Bady uuasu. Na 
porządku dziennym posiedzenia będzie wj łącznic 
■prawi zdanie fizyka miejskiego o przebiegu szkar­
latyny w Krakowie.

Jak się dowiadujemy, choroba ta, której kilka 
śmiertelnych wypadków zaazło w ostatnich dniach 
w mieście, nie razBzerza się w niepokojący sposób, 
a miejski urząd zdrowia zarządził wszystkie wska­
zane w tym względzie zapobiegawcze urodzi,

Ruch wychodźczy z Galicyi do Prus za pracą 
przybrał obecnie wielkie rozmiary. Gromady robo­
tników rolnych i kobiet, szczególnie ze wschodnich 
powiatów Galicyi, (.bałamucone złudnemi obietnica­
mi agentów, zdają się na ich łaskę i dążą z ślepą 
ufnością do wrogiego im kraju. Tam po przybyciu 
pozostawieni losowi, oddani są na łup spekulantów, 
którzy nie wahają się przy sprzyjających okoli­
cznościach do ostatt cznych granic wyzyskiwać ich 
pracę. U nas w kraju wychodźtwo za pracą stwo­
rzyło intratny rodzaj przemysłu, polegającego na 
dostarczania Prasom taniego robotnika Wiele in­
dywiduów bez wszelkiego uprawnienia rzuciło się 
na te spekulacje, bałamucąc Ind i oiciągając go 
od pracy w kraju, a lud, mimo ostrzeżeń władz, 
spieszy za nimi, pokładając nfnosc w zwodnicze 
obietnice, gotujące częstokroć naiwnym gorzkie roz­
czarowanie i niedolę.

Wczoraj znuwu na jtacyi w Płatzowie areszto­
wano kilku nieuprawnionych agentów, którzy wie­
dli kilkuset chłopów ze wschodniej Galicyi do pół­
nocnych Prus.

Skarbiec wawelski w obrazach. Cykl, -składa­
jący się z szesnastu wspaniałych wielkich i małych 
obrazów pastelowych prof. Leona Wyczółkowskiego, 
przedstawiających najcenniejsze zabytki Skarbca na 
Wawelu, wystawiony będzie od jutra o godzinie 10 
z rana w salonie „A rs- przy ul. św Jana

Sprawa P Dobrotfzickiej. Ministerstwo spra­
wiedliwości w załatwieniu wniosku Izby radnej są­
du krakowskiego, odmówiło stanowczo wydania p. 
Wandy Dobrodzickiej władzom rosyjskim, natomiast 
z dniem wczorajszym zawieszono nad podsądną a- 
reszt śledczy i rozpoczęto śledztwo, które prowadzi 
sędzia dr -Tendl, o usiłowano morderstwo przez za­
mach na gen gub. waiszawskiego, Skałłona. Roz­
prawa przed przysięgłymi przeciw p. Dobrodzickiej, 
odbi dzi się w listopadzie. Przewodniczyć trybuna­
łowi będzie wiceprezydent sądu karnego, dr Pogo­
rzelski.

Wyścigi kola.z, w Podgórzu. K om unikują nam : 
W  n iedzielę 1 3  b. m. urząuza oudział k olarzy  „ S o ­
k o ła " podgórsk iego w y ścig i jesienne na szosie P od - 
górze-M ogilany. B ieg ów  będzie  cz tery : n ow ic ju szów , 
gości, starszych  1 b>eg o m istrzow siw o: do osta­
tn iego jfcawać m ogą ty lk o  członkow ie oddzia ła  pod- 
górsk iego W y ja z d  na start o  godz. 2 po południu 
z przed  gmachu „S o k o ła " . P o  w yściga ch  odbędzie 
się w gm achu „S ok oła*  rozdanie nagród zw y c ięz ­
com  i zabaw a taneczna —  Zgłoszen ia  do b iegów  
przyjm uje  p. A dam  Morus, kapitan jazdy, w  „S o ­
k o le " podgórskim  codzienn ie m iędzy godz. 6 — 8 
w ieczór, a w dzień w y ścig ów  na starcie.

Z kraju .
P etycy a nauczycieli emerytów. N auczyciele  i 

n au czycie lk i w  G a lic y i ,  przen iesien i w  stan spo­
czynku  przed w prow adzeniem  w ż y c ie  ustawy z d. 
2 5  m aja 1 907  r., w ysła li do Sejm u k ra p w e g o  p e ­
t y c ję  o podw yższen ie w ym iaru  em erytury oraz za ­
opatrzen ia w dów  i sierot n auczycie lsk ich  odpow ie­
dnio do podw yższonych  rzeczoną ustaw ą płac, —  
W  p e t y c j i  te j C2yiam y  m iędzy in n em i:

„K ażdem u nasuw a się u w a g a , iż  pod w yższa jąc 
dodatki ju ż  Zapadłe nauczycielom , odnieść się musi 
tę zasadę tak dobrze do n au czycieli czy n n ych , ja k  
i p en syonu w anych , pon iew aż m iędzy zasługam i je - 
d n jch  i drugich  niem a różn icy . A  p rzecież  trudno 
nasuw ać ustaw odaw cy ten k rzyw dzący  jegc poczu ­
cie spraw ied liw ości m otyw , iż się społeczeństw o 
z nauczycielem  czynnym: m usi je szcze  licz y ć , gdy  
zasługi em erytow anych  n au czycie li n .ożna tr kito­
w ać b ezw zg lęd n ie , bo ich  usług “ połeczeńsfw o ju ż 
nie potrzebu je. E a cz« j przypuszezac należy , że u- 
staw odaw ea i  w zględem  tych  zasłużonych  zachow a 
rów ną sp /a w ied li .o ś ć , gd y  będzie m iał na okn i 
ten  w zgląd  praktyczny , b y  r&żącem lekcew ażeniem  
zasług w eteranów  m e odstręczać n ow ych  pracow ni­
ków , sposobiąeyeh się do tego ciężkiego zawodu.

„ Z  uznaniem  i w dzięcznością  należy  podnieść, 
że  W y sok i Sejm  przykłada dziś w ielo s*arań i nie 
szczędzi grosza, by  szkole ludow ej o ile  można 
pop raw ić w arunki rozw oju . B udow a odpow iadają­
cych  zasadom pedagogicznym  i hygieL icznym  bu­
dynków , m nożenie kias i oddziałów , celem  zapobie­
żen ia  przepełn ien ia  i zapew nien ia  skuteczn iejszej 
i  zn ośn ie jsze j pracy  n auczyciela  i t. p. — w szyst­
ko to  zm ierza do tego, aby nauczyciel z  m niejszym  
nakładem  s i ł ,  m niejszą ofiarą zdrow ia  i żyeia  —  
a w ięc z w iększem  zadow oleniem  i sp o Kojem odda­
w a ł się zaw odow ej pracy. ,

„G d y  warunki: te porów na Bie z  w arunkam i, 
w jak ich  n a u cz y c ie le -e m e ry c i przew ażnie w  kraju  
pracow ali, gd zie  w  ciasnych , ciem n ych , w ilgotnych  
izbach  stłoczone 2 0 0 — 3 0 0  dzieci jed en  nauczyciel 
czy nauczycielka, w  licznych  grapach  i oddziałach, 
bez w szelk ie j pom ocn iczej s iły  prow aazili —  musi 
się p rzy jść  kon ieczn ie  do tego spraw ied liw ego w nio­
sku, że za  pracę w  tych w arunkach, za  ofiarę 
zd row ia  i  ży c ia  z taktem pośw ięceniem  na ołtarzu 
św ięte j spraw y Oświaty luda sk ładan ą, należy się 
przecież tym  p iacow n ikom  ch oć jednym  jasnym  
prom ieniem  ośw iecić  zachód ich  pracow itego ży w o ­
ta, należy im u lżyć trosk  iuatorjalB ych  w  ostatnich  
dniach życia .

„W a ru n k i ży c ia  w  ostatnich  dzieiątkaeh lat po­
g orszy ły  się w  niepraktykow any sposob. D rożyzna  
środków  do ży c ia  tak pod w zględem  żyw n ości i 0- 
dz iezy , ja k  drożyzna m ieszkań i upału , zastrasza 
ją co  się w zm aga. Od la t 3 0  na każdym  artykule 
ży cia  podniosły  się ceny o jak ie  10tl* /e. —  P łace 
w ięc  n au czycieli, w daw nych ustaw ach bardzo skro­
mnie wym ierzone, n ie odpow iadają  zupełn ie d z is ie j­
szym  warunkom  eg z y s te n c ji.

„N ie  ebcem y przytaczać jirzeraża jących  szczegó­
łów , znanych w  całym  kraju , a w ięc i W ysokiem u  
Sejm ow i, ja k  niskie, ja k  upokarzająco skrom ne jest 
uposażenie em erytów -nauczycieli, ioh wdów i sierot. 
Żebracze to uposażenie przy  d z is ie jsze j d ro iyźn ie  
n ie  może w ystarczyć na utrzym anie się p rzy  życiu . 
Popr«i8tu g in iem y z głodu !

„W y d a te k  n »  polepszenie em erytur i  zaopatrze­
n ia. zapadłych  przeii ustaw ą z r. 1 9 0 7 , obciąży  
budżet k ra jow y narazie zn aczn ie jszą  kwotą. A le  
W y sok iem u  S ejm ow i znaną jest statystyka śm ier­
te ln ości em erytów . M ożna w edług n ie j na pew no 
p rzy ją ć , że  co najm iej o  1 0 %  przeciętn ie  oDniżać 
się będzie kw ota  podw yższonych  em erytur *  ka­
żdym  rokiem . P o  kilkunastu latach  zniknie ta  po­
z y c ja  z bud żeir  szkoln ego k ra jow eg o  W daiecsnofić 
ato li wyratowanych od g łod ow ej śm ierci em erytów  
przetrw a  w  najdłuższe lala “

Petycję tę  w m aśli nau ezreiele-em eryci ns. ręce 
posła  W ł. L eopolda Jaw orssieg o .

Szereg 8karg otrzym ujem y na b i u r o  s p r z e ­
d a ż y  s o l i  w  W i e l i c z c e  Chłopi i k u pcy  mu­
szą tam  całom i godzinam i czek ać na w ydan ie  ju ż  
zap łaconego artykułu. U rzędu je tam ty lk o  jeden  
k asyer, k tóry  w idoczn ie  nie m oże sobie dać rady 
i z  odpow iednią  dozą n iecierp liw ości traktuj') od­
b iorców  soli. M ożeby m ożna temu z a r a d z ić , aby 
pan k a s je r  b yw a ł w zględniejszym  i graeczn iejszym  
d la  stron?

Wadowice, 8  października. P rzeć dw om a m ie­
siącam i odbyło  się p ośw ięcen ie  budynku zjed n oczo ­
nej czy te ln i m ieszczańskiej w  W ad ow lcacn , a K o ł 
ko am atorskie czy te ln i urządziło przedstaw ien ie, 
k tóro  przyn iosło  2 1 6  koron ezystego dochodu. Po 
npłi w ie  6 ty god n iow e j ża łoby  po prezesie czy te ln i 
dr Iw ańskim , K ółkc to odegrało  6 bm. w e własnym  
lokalu  hum oreskę „P o  d r o lz e " ,  m onolog „S ch w in - 
delm acher" i  w odew il „ Ż j ’d w  b e czce - . C ałość w y ­
padła bardzo dobrze, w ydaw ało  się naw et, że  n ie 
am atorów , lecz  ru tynow anych  i ze sceną  obytych  
artystów  m am y przed robą. Ż ałow ać ty lko należy, 
że  od te j naszej czy te ln i m ieszczańskiej in te ligen ­
c ja  dotąd jeszcze  stroni i ani jed n eg o  z tych  pa­
nów  na przedstaw ien iu  nie zauw ażyliśm y, natom iast 
liczn ie  przj byli przedstaw icie le  wojsKOwości. Sala 
była  zapełnioną, a mimo niskich cen czysty  dochód 
i tym  razem  w jn ió s ł około 1 0 0  koron. PodczaB 
przedstaw ien ia  w ydarzył^  się aw a zabaw ne ep izo­
dy. P ięcio letn i ch łopczyk  poznaw szy na scen ie sw e­
g o  dziadzia  w peruce, głośno w oła ł: „d ziad ziun lu , 
d z ia d z ie n iu "; inny, starszy , gdy Schw indelm acher 
dow odził, że Adam  i E w a b y li żydam i, zawołaj 
„n ie  prawda, bo K atolikam i", co burze oklasków  w y ­
w oła ło  1

R ozp oczęliśm y ju ż  przygotow an ia  do obchodu ro­
czn icy  listop adow oj

Tarnów, 8  października. (P op is  straży  pożarnej. 
P ożar. Zapiski p o licy jn e . A u reola  T arn ow a .) Z koń- 
eem u bieg łego tygodn ia  od był się popis ochotn iczej 
s tia ż y  pożarnej, w obec rep rezen tacy i m iasta, ć w i ­
czen ia  te, odbyte z  pew ną braw urą, w ykaza ły  fa ­
chowe w ykszta łcen ie  naszej straży. T o  też w icebu r­
m istrz dr G oldŁ »m m er w y ra ził tak korpusow i, jako 
też naczeln ikow i straży, p. Jam row iczow i, uznani.* 
i podziękow anie. Jesteśm y pew ni, iż nasza straż 
będzie umiała p ogodzić  teoryę z  praktyką i przy  |

najbliższej sposobności, co nio ta j Boże, wykaż* 
swą sprawność.

Onegdaj na W oli pod Tarnowem powstał gwał­
towny pożar, który zniszczył dom i dwie stodoły, 
pełne zboża. Szkoda była nienbozpieczona. Przyczy­
na pożaru nieznana.

Policya aresztowała Władysława Włodarza za kra­
dzież. Włodarz był 20 razy sądownie karany za 
zbrodnię kradzieży. Podejrzanym jest nadto o speł­
nienie większej kradzieży w uuiczy Wielkiej w po­
wiecie mieleckim —  Równocześnie aresztowano zr 
kradzież Gondka i Dybałównę.

Piękne dni późnej jesieni spędzamy na braku 
tarnowskim zbyt niewygodnie i niehygienicznle. 
Oto dusimy się formalnie od nadmiaru kurzu jaki 
wznosi się na naszych ulicach, nie wyłączając głów­
nych. Ktoby zaś zobaczył beczkowóz, jadącj z wo­
dą po ulicy, dostałby niewątpliwie kolek od śmie­
chu na widol kropel wody, płynącej w zbyt wol- 
nem tempie z beczkowozu. Tarnowski magistrat, da­
jący inieyatywę do wielu prac epokowych, jak tram 
waj elektryczny i teatr, powinien postarać się o 
usunięcie tej dokuczliwej aureoli z naszego miasto, 
która kulturze Tarnowa tylko wstyd przynosi

Gorlice, 8 października. (Uniwersytet ludowy 
Kiermasz w „Sokole". W ieczór Lelewicza.) W  nie­
dzielę 13 bm. odbędzie się w sali „Sokoła" odczyt 
p. Heleny Radlińskiej z Krakowa na temat „Ha 
sła reformy szkól średnica". Uniwersytet ludowy, 
którego staraniem odczyt powyższy się odbędzie, 
zapowiada na miesiąc bieżący jeszcze odezyty zna­
nego ekonomisty z  Warszawy p. Zygmunta Heryn- 
gc „O budowie społecznej" i St- Kelles-Krauza na 
temat: „Pogiąć na świat i jego składniki".

W ostatnią niedzielę urządziło „Kółko K olarskie" 
tutejszego „Sokola" kiermasz, połączony z zabawą 
taneczną, przy dźwiękach muzyki 57 pułku piecho­
ty z Tarnowa. Aczkolwiek aranżerowie wywiązali 
się ze swych oadań bardzo dobrze i bawiono się 
ochoczo, dochód był minimalny. Obecnie „Kółko a- 
matorskie" „S ok «a “ czyni przygotowania dc wy­
stawania siłami amatorsklemi „Grubych ryb" Ba­
łuckiego.

Dnia 1 bm. urządził u nas p. Lelowicz, reżyser 
operetki lwowskiej, „wieczór humoru", który zyska* 
pov, odzenie.

Aresztowanie nieboszczyka zdarzyło się przed
kilku dniam i w Trzem* ślu —  ja k  nam  piszą —  
a dokonał go  p o iic y a n t , sto jący  przed południem  
na posterunku przy braw ie cm entarza żydow skiego. 
P rzed  m iejsce  w ieczn ego  spoczynku  za jech a ł w óz, 
w iozący śm iertelne szczątk i n ie jak iego B irkena 
z B nszkow iczek . P on iew aż kon isko zw lekało  z prze­
w iezien iem  h iehoszczyks za  bram ę, poczęło  otocze­
nie zachęcać go  w  odDOwiedni sposób do pośpiechu. 
Nie podoDale się to p olicyautow i —  to też nie ra  
m yślając s ię  w ie łe , aresztow ał w óz z k on iem , w o­
źn icą  1 n ieboszczyu iem  i całą tę k o m b in a c ję  życia  
i śm ierci pociągnął wśród rozp aczliw ego  płaczu  ża ­
łobn y ch  g ości d o  kom isaryatu p o licy jn ego . U rzędu­
ją cy  kom isarz znalazł się w trudnem  położeniu  . 
P ierw szy  raz przytrafiło się b tw iem  tu w  P rzem y­
ślu, aby p oiicyan t aresztow ał n ieboszczyka. W ó z  i 
n ieboszczyk  zosta li też  natychm iast awulnieni od... 
odpow iedzialności, a po lieyant dosta ł z m iejsca  od­
pow iednią  adm onicyę.

Przemyśl, 8 oaździernika. (Wieża katedralna. 
Stosunki hygieniczne. Chemik miejski Tyfus.) Opa­
dły rusztowania z nowej wieży katedralnej. Jeszcze 
kilka dni robót koło pokrycia dachu, puszczenie w 
ruch zegara wieżowego i stanie w całej swej oka­
załości wieża najwyższa 1 na, iKazaisz w mieście. 
Przemyśl jest, ugólnie mówiąc, miastem bezwieżo- 
wem Pominąwszy bowiem niskie wieżyczki nać 
kościołem Franciszkańskim, stare, bezstylowe podło 
przy ulicy Władycze, zowiące się pretensyonalnie, 
a bez powodu, „basztą", oraz prawdziwą basztę na 
górze zamkowej -— żodnej innej wieży w Przemy­
ślu nie byłu. Katedralna, dawniejsza była niska i 
potwornie brzydka, brakło je j zakończenia. Tera* 
ta w.eża przybrała nową szatę i wypiękniała. W y­
budowana w stylu późnego baroka jezuickiego, w 
szczegółach może szwankująca, jako całość przed­
stawia się imponująco i jest jedyną oudonlą w mie­
ście, prócz katedry samej, oglądnięcia godną. Kry­
ty kowanit riez-gółów byłoby łatwcm. i nie trzeba­
by szukać aaloko, aby usterki nie tyiko urojone, 
ale i prawdziwe (4 figury świętych dzielące bez 
potrzeby wieżę n« dwie kondygnacje, dach wieży 
i t. d.) wynalesć A te usterki nikną wobec kład- 
uoj całus cii, zaś architekcie, p. Majewskiemu, nr leży 
się szczere uznani..

Najściślejszą tajemnicą otoczone wypndki zacho­
rowania na tyfus przedostały Bię nar zc! 1 na mia­
sto. Ogólna ilość wypadków ocenić się z całą do­
kładnością nie da. Wiadomo tylko, że w tutejszym 
szpitalu powszechnym znajduje się 6 OBÓb dotknię­
tych tą chorobą. Do liczby ich należy takżo donor 
czyni chorych, która padła ofiarą zawodu. Wypać- 

.ków śmierci aż do dni ostatnich, nic było, dopiero 
onegdaj zmarła jedna osoba. O epidemii jednak nie­
ma mowy, ale doorzc się stało, że komisya saifi- 
tarna w ostatnich dniach wzięła się energiczniej 
de pracy, pilnując czystości po domach. Stosunki 
bowiem hygieniczne są u nas okropne.

Na wzór lużych miast, pozyskaliśmy chemika 
miejskiego, Na ostatniem posiedzeniu zamianowany 
został nim dotychczasowy komisarz targowy, p. Ró­
żański.

StaifSławow, 8 paźdz:ermka (Oszustwa kolejo­
we. .Strajk belfrów Z  sali sądowej). Aresztowani 
pod zarzutem oszustw kolejowych, Inspektor kolei 
państw. Benedykt S ie  ba u er , banuiistrze W a l ­
d e k  e r i R u t k o w s k i ,  jakoteż dostawcy Leizo- 
rowa W a h l ó w *  i syn jej J a k ó b, wnieśli zaża­
lenie do wyższego sądu krajowego we Lwowie. Co 
dc Sieoauera czynione są zabiegi, ażeby go puścić 
na wolną stopę. Sędzia śledczy, sekretarz Mogilni- 
cki, czynił wywiady w tutejszych insty tacy ach fi­
nansowych, co do podjętych przez Siebauerów, przed 
aresztowaniem pieniędzy, ponieważ atoli ; edna z 
nich, mianowicie Bank mieszczański, w tym kie­
runku wyjaśnień odmówiła, przeto sędzia śledczy 
osobiście pozycye odnośne w Banku przejrzał. Jak 
twierdzą, mieli oboje Siebauerowie wycofać p-zed 
aresztowaniem inspektora Siebauera, tylko ze sta­
nisławowskich instytucyj finansowych 8 5 .0 0 0  koron.

Od dwóch ty godni mamy w Stanisławowie strajk 
belfrów. Jest to strajk chyba jedyny w swoim ro­
dzaju. Wyobrażenie o nędzy, pan ującej pomiędzy 
nimi, daje fakt, 2e belfrzy w chajderach żydow­
skich pobierają płacę od 3— 5 koron tygodniowo, 
a żywią się, chodząc od domu do domu z garnu­
szkiem, jak ongi nasi ż»cy. Belfrzy aą przeważnie 
ludźmi żonatymi i obarczeni rodzinami można za 
tern pojąć, jaua pomiędzy nimi panu.e bieda. Chaj- 
dery są przedsiębiorstwami prywatnemi, belfrzy nie 
podlegają zatem ustawie przemysłowej, ani ustawie 
o służDie, władza zatem nie miała możności w straj­
ku pośredniczyć, pomimo, że chlebodawcy, t. zw. 
„mełamedzi" starali się o to, rzucając na strajku­
jących oszczerstwo, jakoby rozszerzali niebezpieczne

przem ka nim pogróżki. „Mełamedzi" sprowadzili 
z miasteczek galicyjskich łamistrajków, ci się je­
dnak do strajkujących przyłączyli. Dotychczasowe 
pertraktacje pomiędzy belframi a mełaiuedana do 
żadnego porozumienia me doprowadziły.

Dnia 10 bm. rozpoczyna się w tutejszym sądzie 
obwodowym rozprawa karna przed przysięgłymi o 
oszustwo, popełnione w lasacu skarbowych nadwór- 
niauHłych. O oszustwa lasowe, przy sposooności wy­
cinania na wielką skalę drzew, zakupionych, jako 
wiatrem złamanych, oskarżeni są kupcy drzewni: 
Leizor Majer Sch«rzer, Leibusch Rosenkranz i Leib 
Katz, dalej leśniczowie państwowi Zygmum Kurz- 
weil i Tadeusz Chmielewski, oraz strażnicy Mali­
nowski, Gabei i Maksymcznk

Groźny pożar, jak donoszą ze Zbaraża, szalał 
onegdaj w gminie Bazarzyncach. Ofiarą płomieni 
padły obejścia 45 gospodarzy. Szkoda z h w ju , prze­
ważnie ubezpieczona.

Ze św iata.
Z Warszawy. (Wybory. — *!ebran.i P. P F. — 

Drobiazgi.)
Wczoraj w południe odbyło się w magistracie, 

pod przewodnictwem prezydenta nrianto, Litwińskie­
go, zebranie pełnomocników robotnaeeyeh z Warsza­
wy, celem wybrania 4 wyborców do miejskiego ze­
brania wyboezego.

Z liczby 104 pełnomocników, mających prawo 
1 czestniczenia w zgromadzenia wyborcaea, przy­
było 90. 1

Do godziny l l/t po poladnia ukończone zostały 
wybory kandydatów na wyboreów, a następnie przy­
stąpiono do balotou ama kandydatów gałkami. Re­
zultat jeszcze nie znany. *

Wczoraj w stowarzyszeniu techników odbyło się 
zebtanie polityczne stronnik iw P. P P i zaproszo­
nych gości.

Przewodniczył inżynier Budkiewicz, który na 
! asesorów zaprosił po Likieru i WłouarkiewiczŁ.

Po otwarciu posiedzenia oddano głos b. posłowi, 
ad w. przys. Konicowi, który mówił „0  sytoacyi po­
litycznej przed wyborami do trzeciej Dumy". W  prze­
mówieniu tern b. poseł zuał sprawę z działalności 
Koła, którą traktował krytycznie, oraz robił wakr 
zania co do dalszej taktyki. Pod tym względem jes» 
on za łączeniem się w Dumie z „oocopiemieiicam * 
w szczere przymierze, oparto na wspólności intere­
sów. oraz za zbliżeniem, aię do rosyjskich grup 
opozycyjnych, popierając również ich Biogram wy- 
wł? szczenią.

Na* kary prasowe skazane zostały następujące 
pisma „Knryer świąteczny" na 100 rubli i „G a­
zeta codzienna" na 100 rb. za streszczenie arty­
kułu Leroy-Beaniieu „W  sprawie Polski*-.

Z Wilna donoszą, iż w tych dniach wysta­
wiono tam z wielkiem powodzeniem komedyę Zy­
gmunta Praybyldkiegc „Dzierżawca z  Olesiowa". 
Artyści grali wybornie, ?  rozbawiona publiczność 
nie szczędził' hucznych oklasków pod adresem au­
tora, którego iztukf na scenie wileńskiej cieszą się 
duzeio. powodzeniem.

Wyrok w sprawie niemieckiej nauki relifii 
w zaborze pruskim. Gwałty władz pruskich wzglę­
dem strajkujący en polskich dzieci szkolnych, otrzy- 
małj ODecnie sankcyę najwyższej pruskiej instan­
c j i  -ądowej Jak donwi „Dziennik Poznański", 0e- 
nat Lajwyższegc sądi administracyjnego wkie wy­
głosił zasady, odnoszące się do nauki religii w 
szkołach elementarnych Księstwa Poz ,»ńdkiego:

„Jest obowiązkiem władzy szkolnej, yrzec’wazia- 
łac odpowiedniemi „.odkami upornemu nieposłuszeń­
stwu dzieei szkolnych, które się opieraj? przepisa­
nej plan«m szKorayin nauce religii. Niesiusznein 
jest twierdzenie, iżby używanie języka niemieckie­
go w nauce religii w Księstwie Poznańskien sprze­
ciwiało się zasadom Katolickiego prawa kościelnego. 
Kwestya, jaki język wykładowy ma byc zastosowa­
ny w nauce religii w  publicznych szkołach elemen­
tarnych, nie należy ao dziedziny czysto religijnej, 
lec,-* podległ państwowemu porządkowi - izkolnemn. 
Ań* przepisy konstytucji z dnia 31 stycznia 1850 
roku, dotyczące swobody wyznania, ani pri ipiey 
powszechnego prawa krajowego nie są dutknięte tą 
kwestyą Zarządzenie biskupa, aby nauki religii 
udzielano w języku pniikim, nie ma dla władzy 
sskolnej żaunego znaczsnia". I . '

Poznań rezydencyą pruskiegw następcy tronu.
„Posener Neueste Nachrichten" i „Pasener Zei- 
tung" dowiadują się z  Berlina, że w zamku kró­
lewskim w Poznaniu, którego badowa ukończoną 
będzie mniej więcej za 2 lała, zamieszka następca 
tronu, który równocześnie zostaniu mianowany do­
wódcą tamtejszego pułku konnych strzelców.

Śmierć króla restauratorów. Z  Karlsbadu do­
noszą, że zmarł tam w 67 roku życia Antoni Pupp, 
.nany włascici :1 kilku hoteli i restanracyj. Zakłady 
swoje, znane dobrze z komfortu, elegancji i... dro­
żyzny, w Których jały świat aastryaekiei i zagra­
nicznej arystokracji i plutokracyi amerykańskiej 
dawał sobie stale rendez-vous, utrzymywał on przez 
lat kilkaaziesiąt do spółki z braćmi. Pudp nozoeta- 

rił kilka milionów mająutu.
Proces o zdradę stanu Dzir rozpoczął się 

przed najwyższym trybunałem Rzeszy niemieckiej 
w Lipsku proces, wytoczony znaneun adwokatowi 
berlińskiemu, dr. Liebknechtowi, synowi zmarłego 
przywódcy socyalizmu niemieckiego, o z d r a d ę  
s t a n u .  „Zbrodni" tej dopatrzyła się prokuratora 
w broszurze, wydanej przez Liebknecnta, a zwra­
ca jącej się przeciwko m i l i t a r y z m o w i .

Dwa miliony za ba'0n. Jak douoszą z Berlina, 
balon hr. Zeppelina zakupiony zopfał przez rząd 
niemiecki dia armii za 2 miliony marek. W  Strass- 
burgu i w Kiolu zbudowane zostaną porty czyli 
stacye dla tego balonu Równocześnie polecono nr. 
Zeppelinowi zuudowae n ow y Dalon tej samej kon- 
.-trukeyi, który mógłby pomieścić w gondolach  18 
osób, a którego motory mają mlee siłę 285 koni.

Odkrycie bieguna północnego. W  sprawie rze­
komego odkrycia bieguna północnego przez Amery­
kanina Cooka, o czem doniosły telegramy, świat 
uczony zajmuje bardzo krytyczne i n i e d o w i e ­
r z a j ą c e  stanowisko. Profesor uniwersytetu wie­
deńskiego, dr Briickner, znany geograf, w rozmo­
wie z współpracownikiem „Zeit" wyraził powątpie­
wanie o możliwości posunięcia sie Cooka do biegu­
na, gdyż doświadczenie wszystkich poprzednich wy­
praw naukowych wskazuje, że posuwanie się ku 
biegunowi odbywać się może tylko zwolna i stopnio­
wo. I tak Nansen osięgnął w roku 1895 szerokość 
86 stop. 14 minut. Cagni, przywódca ekspedycyi 
ks. Abruzzów, w r. 1900 posunął się do 86 stopni 
34 minut, Amerykanin Peary w roku 1906 zdobył 
szerokość 87 stopn! 6 minut, tak, że do biegur.a 
pozostawało mu tylko 320 kilometrów. "Wszystkie 
te szerokości osiągnięto w miesiącach marca i kwie­
tniu, które są najbardziej sprzyjającemi do podej­
mowania wypraw saniami w głąb lądu. Według re- 
iacyj, punktem wyjścia wyprawy Cooki była zato­
ka Buchanana na wschodnim wybrzeżu oceanu Lo­
dowanego przy brzegach Gremandyi,

ł o  stowarzyszeń.
,.Kofo dramatyczne związku akademickiego*,

urządzi w sobotę, 12 października, w sali Klubu 
pocztowego przy ułiey Lubicz I. 5 (dawna resursa 
urzędnicza) na dochód „związku aks demickiego" 
wieezorek amatorski- Odegrane zostaną dwie ko- 
medye „O Józię" Bałuckiego i „O. 8. b- czyli 
wyprawa ślubna" w tiomaczeniu Feldmana, dalej 
dyaiog Daneourta „Kobieta", szereg humorysty­
cznych monologów i t  d. Po wieczorku odbędzie 
się zabawa taneczna z niespodziankami, przy mu- 
zyee wojskowej. —  Stroje wieczorowe, bnlet La 
miejscu po najniższych cenach. Początek wieczorku 
punktualme o g. 7 w.ecz.

Krzesła po 3 K, 2 K 50 h, 2 K, oraz- bilef*- 
wrtępt po 1 K 5u n można nabywać wcześniej 
w lokalu „Związku akademickiego- przy ul. 8ław- 
kowskiei 1. 11 II. p. w godzinach od 11 do 12 
przed poi i od 6 do 8 wieczorem, zaf irzez cały 
dzien u hursori. Klubu pocztowego (ul. Lubicz 5) 
Bilet akatłemicki tylko 1 K. Członkowie „Związku 
akademickiego", „Klubu pocztowego", oraz stowa­
rzyszeń akademickich: „Czytelni akademickiej"
i „Zjednoczenia" płarą na wszystkie mie-jsc* poło­
wę (z wyjątkiem biletów wstępu). Wstęp tylke zc 
zaproszeniami Oeooy, które wskutek braki adresu 
nie otrzymały zaproszeń, raczą zgłosić się pc nie 
przy 0akupnie biletów Dla akademików wstęp za 
okazaniem legitymacji. p

Zmarli.
W e Lwowie amart w 69 rok*t życia Franciszek 

Ksawery S z c z e r b i c k i ,  zasłużony wiceprezes To 
warzystwa urzędników p-yw-tnyeh, pełnomocnik 
dóbr Romana kr. Powockiegc

Mianowania. Wyższy nąd &rajowy w Krakowii jamu:- 
łiowtd starszymi oficy: _,am- kancelaryjnymi oficjałów 
kan^t-jyjnych: Jana Kcrabia w LirihtnoWej dla Leżaj­
ska Ton ąc*! Czecha w M izanie Dolne, d,a Bochni, Jr 
na Stomrza w Jaśle dl* Wadowie. Em. Karola Warcha- 
łowdkiego w Nowym bączu, Jana PiUzyńskiegi" w Kra­
kowie ola Krakoa a, Marka liretzi w Tarnowie di? Gor 
lic, Józef? B .ndołę w Bochni dla Prior. irska i T.Tady- 
sławs. KnmiiisKieg*. w Krakowie dla Mielca; zamiano 
wał oficyaia kancelaryjnego Zygmunt. Dąbrowsuiego w 
Tarnowie starszy]** eńcyaiem uaneelaryjnyn. „zł puii 
_ tn>“ , a oficjałów kancelaryjnych Francuzka ,’ ranatz. 
i Jan? Magierę w Krazowle prcwŁtlzeeymi księgi gnu 
sowę nrzy sądzie krajowym w Kra*owie.

Przeniesienia. Dyrekcja poczt orzemosia kantrolora 
pocztowego Ludwika Gan tera ze Stryja do Krakowa.

-Składki, Dla Tow  „Szkoły ludow ej" złożyli: KordeL 
A Maje- Balcaiczyk i Z. Ż. za pośrednictwem S. ? i- 
hJ u 2 K  30 h ; A. 2 K  32 h.

Dl? M. Łukomski^go złożył Hajmond Kory to weki 12 K.
Reportoar teatru uiiejukiego

W e środę: „Edukaeya księciaJ-
W e czwartej.: „Przemysł pani W arren11.
W  piątek „Szkoła".
W  sobotę ,L ita et Com pagnic", komedya w 1 ak dc 

Al. hr. Fredry i „PięLna Mirandobnn-* (La candier ), 
kouiedya w 3 aktach K  Goldoniego.

W  niedzielę po południu „Mąż z grzeczności"; wie- 
czór: „Lita et ‘7omn»gnie“ i -Piękna Mirandolini,".

Z kalendarza W e czwartek 10 paioziernik Fran­
ciszka Boig. i  Paulini b.; w piątek 11 październik 
German*, Finnina i /e n a jd y ; a sobotę 12 paźd derniki 
Maksymiliana b. n i Enstaciiego.

V'schód słońca 10 pa idziernika o goda 6 m. 55, za­
chód o 5 m 0 ; długość dnia 11 godzin min 5.

Z krak«wskle«< ob icrw itory. n., Dni* 8 października 
termometr doszedł od 9 1  do 23 5 C.-, — barometr podno 
sił się.

Dni i 9 października i goóz.nn 7 ran j stan barometru 
742-4 mm., termome! :□ 9-2 C .; cisza.

B r  G a b z > y e ł s k a ,  K r z y s z t o f o r y ,  
K x > n  k ó i f l i .  Wynujmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych iabryt fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za gotńwkę lub na spiaty nawet 
dwadziestoiniesiączne Intruuen używune od 
cen najniższych

Nadniycto stojnowe
Przeć Kilkunasto dniami jedno z pism krakow­

skich doniofiło o nadzwyczajnych nadużyciach, ii 
kle aaszły w aarządzió szpitala św Łazarz: - w 
Krakowie. Pogłoski • n adużyciach  roa c D  się po 
mieścio i nrzybrały sensacyjne rozmiary, wobec 
czego zasiągnęlismy dLisraj w nerach kompetentnych 
śeisłych informacji, no dług których sprai a przed­
stawia się jak następuje- 

* Przed kilku tygodniami jedna z fabryk, która 
dosurczyła szpitalowi pewnych urząazeń, zażądała 
w formie przypomnienia uregulowania rachunkr ra 
roboty. Ponieważ w tym czasie kasy er p. Konra. - 
ty Gharzewaki bawił na orloDie. zarządca  szp itala  
p. Juliusz Szczepański chciai pocjać w k a si: po­
trzebną kwotę i wtedy przekouai Bię z Lsiąg, że 
zaruwno kwota nrgowana przei. fabrykę, j&L kil] > 
innych kwot na wypłaty włącznej sumie 7000 K, 
zostały z kasy uodniesione, lecz nie niszczone wie­
rzycielom. W obec tego odkrycia zarządca p. Szcze­
pański wezwał do powrotu z  utIodu kasyei, p. 
Uharzewskiego, który przyznał się do przerrzyna- 
nia n siebie pieniędzy, które jednał* natycumiastr 
wrócił kasie szpitalnej. P Szczepański uczynił na­
stępnie o tej sprawie relacje dyrektorowi szpitala 
p dr Ponikle, który ze sw«j strony - zawiadomił 
W ydział krajowy.

Dalej wyszło na jaw, że mię&o dla potrzeb szpi­
tala sprowadzane od rżeźniki Iwaszkiewicza w Prą 
i* i ku Czerwonym, nie było tej jakości, w <akiej 
było zamówiono, a jeden z czeladników Laszkiewi* 
cza zeznał, że pooronioną podobiznę pieczęci rzeźn 
miejskiej, którą Btwierdzano jakość rzekomo webe 
rowego mięsa, miał Daszkiewiczowi dostarczy- Cha- 
rzewslci

Również zastępca naczelnika urzędu podatkowego 
w Krakowie, p. DominikowBki, zwrócił się z pre- 
tensyą do sarządu szpitalr o to, że gdy wypłacał 
na ręce Charzewskiego ostatnia doiacyę szpitalną 
w kwocie 47.000 koron, przez pomyłkę wręczył 
Cbarzewskiemu jeden banknot 1000 koronowy wię­
cej, którego mu Charzewski nie zwrócił. Na rela­
c je  o tych nadużyciach przybyła do szpitala św 
Łazarza i rozpoczęła swe czynności komNra, zło­
żona z p. Abgarowicza, członka Wydziału krajowe- 
go, lustratora p. Jasińskiego, dyrektora drs Poni- 
kły i członka Komitetu szpitalnego, rejenta Edman- 
da Klemensiewicza. Komisya stwierdziła, że mani- 
pulacve swe Charzewski uskuteczniał w ten sposób, 
że korzystając z łatwowierności likwidatora zarzą 
du szpitala p Szwejkowskiego, 1 dobrych z nim 
towarzyskich stosunków, bral od nłegt czeKi na 
różne, mające być w.ypiaconeml stronom Kwoty, pie­
niądze podejmywał i sobie zatrzymywał, a reoepisy 
przez siebie samego ostamińliowane, wręczał pó­
źniej liKwidaturz'*.

po wynikact badań, dokonanych przez kouimyę, 
Wydział krajowy zarządził natychmiastowe usunię­
cie ze służby Charzewskiego bez emerytury, za 
riądcę zaś szpitala, p. J. Szczepańskiego, przenie 
siono jako urzędnika biurowego do krajowego za­
kładu dla obłąkanych w RclparKowle, likwidatora-

H y g ie n a  w ło s ó w . S h a m p o c in i) P e tro le .
Kaidft x Pan może dokładniej 1 i rędwj zmyć włosy. Dr dzteAkęoln minnUoh y f g  P I P A  R E lfjJ 
wysyobają samo Włcsy nls piąosą sto. Ułatwia trwity sp^sdt fryzowania. Zt- 8aion fryzyemki 
pobiega wypadania i m & faU dn loscw. Pozostawia przyjemny zaoaoh. Er&ków, plao Mtaryackł

Prospekt* na żądanie Hurtownie Filia: ulice: Sławkowska
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w i p. Szwujkowfckiomu udzielono ostrej nagrany. —  
W  m otyw acli przen iesien ia  p. Szczepańskiego W y ­
dział k ra jow y o izek ł, że  p. Szczepański, n ie mając 
Sądnego udziału w  nad użyciach  Charzew skiego, za ­
w in ił przez n ieform alności b iurow e przy odzyskania 
przetrzym anej przez Charze w skiego kw oty  7 0 0 0  
koron.

P on iew aż C harzew ski zw róc ił szkodę przed w kro­
czeniem  w ładz sądow ych , spraw * zatrzym ania p ie ­
n iędzy n ie  będzie przedm iotem  dochodzeń sądu, na- 
tomiadt sprawę z mięsem od P aszk iew icza  sk iero­
wano na drogę sądow ą, a poszzodow an y o 1000 
kom n  zastępca naczeln ika  urzędu podatkow ego, p. 
Dom nikowshi. udał 1 ię ze  swem i preten sjam i prze­
ciw C harzcw skiem a na drogę praw a cyw iln ego.

W  kołach 2bliż«n ych  do szp ita la  św . Ł azarza  
m ów ią o daleko idących zm i ach na w szystkich  
stanow iskach  adm inistracyjnych  szpitala.

O becnie dyrekeya ogłasza  w dziennikach konkurs 
■a w akującą posadę zarządt y szp ita la  św. Łazsfrsa 
w K rakow ie

Z sali sąaowel-
(Spekulanci losowij.

Kraków, 8 października.
Trzeci dziew rozprawy,

t z i s ia j . w trzecim dniu rozwrawy, przewodni 
ezący w dalszym ciągu przesłuchiwał oskarżonego 
Goldstofia.

Tak samo jak wczoraj, tak i dzisiaj, Goka żony 
Goldstofl zaprzecza wszelkim zarzutom, by brał 
■dział w fałszerstwie stempli na losach.

Oskarżony Dawid O h r e n s t e i n ,  zgodnie z po­
przednim podsąanym do winy się nie noczuwa. —  
Losy tureckie sprowadzał od bankiera Somera z Pa­
ryża. ale nie dla siebie, tylko jako pośrednik.

P r z e w o d n i c z ą c y :  Bankier Somer zeznał 
w śledztwie, żb losy, które panu wysyłał, nie miały 
stempla niemieckiego, a później znalazły się one 
u Goldstofia ostemplowane.

Oskarżony O h r e n s t e i n ;  Ja nie wiem, jak się 
to mogło star?!

P r z e w o d n i c z ą c y :  Ze śledztwa wynika, że 
pan losy tureckie sprowadzał z Paryża nie dla ko­
go innego, tylko dla Goldstofia, który tu opatrywał 
je  fałszywemi stemplami i puszczał je  następnie 
wr obieg w Niemczech. Świadczą o tern listy pań­
skie, pisane do Goldstofia.

OpI ariony daje wymijające odpowiedzi.
Prokurator dr B r a s o m  Dlaczego pan zażądał 

od bankiera Somera w Paryżu zwrotu wszystkiej 
pańskiej z nim korespondencji?

Oskarżony O h r e n s t e i n  Kupiec Lazar Stein, 
dla którego sprowadzałem te losy, kazał mi wyco­
fać korespondencyę z Somerem.

P r z e w o d n i c z ą c y :  Ten Lazar Stein zdaje 
się nie istnieć, wcale, a losy sprowadzał pan dla 
Goldstofia.

P r o k u r a t o r .  Fan już był karany wysoką 
grzywną za manipulacje z losami tureckiemi?

Os^ O h r e n s t e i n :  Tak, miałem wyrok, ale 
z  pewnością będzie zniesiony. Sam minister mi to 
obiecał. (Wesołość)

W  tem miejscu zastępca stron poszkodowanych, 
dr K ł ę b k o w & k l ,  przedkłada dodatkowo cztery 
nowe pełnomocnictwa od bankierów zagranicznych 
eo ao zastąpienia ich strat materyjlnycb, jakie po­
nieśli prz«z manipulacye podsądnycb.

Obrońca dr H e s k i  stwierdza, że klient jego. 
uhrenstein, uwięziony był wskutek pomyłki, gdyż 
doniesienie karne odnosić się miało do innego 
Ohrensteina.

Następny piąty z rzędu oskarżony Dawid K ess- 
I e r, do winy się nie poczuwa. Losami nigdy nie 
handlował, prowadzi tylko interes eksportowy ze- 
g-raami w Bielsku, gdzie jeździ z Krakowa dwa 
razy w tygodniu. W drodze, w pociągu, poznał 
gię z wckslarzem, niejakim Schwarzem, który pro­
sił go, aby na jego nazwisko pozwolił mu do Biel­
ska posyłać pieniądze i papiery wartościowe, gdyż 
je g o  wprost, Prusacy wyzyskują. Listów tych było 
saled„ie kilka od domów bankowych niemieckich, 
któro nie otwarte oddawał Schwarzowi. Oskarżony 
pozwolił nawet owenrn Schwarzowi na używanie 
blankietów urnowych z „ego yKessieral nazwiskiem 
jako właściciela anmu bankierskiego. Sam nigdy 
losów nie zakupowa!, ani w Szwajcaryi po losy, 
jak mu to zarzuca akt oskarżenia, nigdy nie był.

P r z e w o d n i c z ą c y :  Będą tu świadkowie, któ­
rzy potwierdzą pańską bytność w Szwajcaryi.

P r o k u r a t o r -  Dlaczego mieszkając stale w Kra­
kowie, prowadzi* pan interes z eksportem zegar­
ków w Bielsku?

Oskarżony Ke s s l e r -  Bo w Krakowie żaden 
dziennik nie chciał przyjmować moich anonsów o 
interesie

P r o k u r a t o r -  Nieczysty to musiał być interes.
W dalszym ciągu przesłuchania oskarżonego kess- 

lera przychodzi do ostrej wymiany slow między o- 
skarżycielem, zastępcą stron poszkodowanych, drem 
Klębkowskim i przewodniczącym z jednej, a obroń­
cami z drugiej strony, którzy twierdzą, że sprawę, 
równającą się zeru. rozdymano do niebywałych roz 
miarów.

O godzinie 11»/, przewodniczący zarządził pauzę.
Jutro rozpocznie się przebłuchiwanie świadków, 

* między nimi komisarza kryminalnego z Berlina, 
Umiera, który przybył dzisiaj do Krakowa w to­
warzystwie inspektora policyi pruskiej, Bussa.

Dział ekonomiczny.
X  Komunikat kolejowy. Dyrekeya kolei pań­

stwowej ogłasza: Pociągi osobowe Nr. 3119 i 3122 
W okręgn dyrekcyl kolei państwowej w Stanisławo­
wie, które według rozkładu Jazdy, ważnego od 1 
maja b, r., miały kuisować tylko do 30 września, 
kursować będą na przestrzeni Stanisławów-Delatvn 
także w czasie od 1 października b. r. do 30 kwie­
tnia 1908 w niedziele, poniedziałki czwartki.

x  Wystawa przemysłu artystycznego w Pe­
tersburgu. W  lecie roku 1908 odbędzie się w Pe­
tersburgu międzynarodowa wystawa przemysłu arty­
stycznego w zakresie urządzeń Wewnętrznych (intó- 
rieur, meble, sprzęty i t. p.).

Artyści i przemysłowcy, którzy się sprawą tą 
interesują, zechcą się porozumieć w krótkiej dro­
dze z biurem Izby handlowej i przemysłowej w Kra­
kowie.

X  Austrya— Japonia Koleje rosyjskie, należące 
do Związku kol. rosj jsko-austro węgierskiego, obec­
nie prowadzą rokowania w sprawie utworzenia bez­
pośredniej komunikacji pomiędzy Austryą, Azvą 
Wschodnią, Chinami i Japonią za pośrednictwem 
kolei syberyjskiej przez stacye Granica i War 
szawa.

rogatego rosłego 152 sztuk, jałownika V5, cieląt 253. 
wite i kóz 68 nierogacizny 485; razez 1031 aztuk- 

Płacono: woły z paszy za szt, 200 "— du 333*— , »ołv 
opasowe od — -—  do — •— , krowy po ó4 — do 66"— , 
ouhaje po — -— do — *— , jałownik po 44 — do 46-— za 
jeden setnar metryczny i jw e j w agi; cielęta nr sz*uki 
32-— uo 64-— ; nierngacisjię tuczną po PO--- du 92-— 
za jeden cetnar metryczny żywej w »g j- nierogaeiznę tu 
czną po 128- -  do 142-— za jeden cetuir metryczny rze- 
facr w agi, uwce za sztukę 20-— da 2 4 -  
_ Sprzedano dla miejscowej konsnmeyi by dła ropttego, 

cieląt i  nierogacizny 944 «ituk. —  la  eksport bydła 
rogatego 12 sztuk nierogai izny 78 sztuk Pozostało Jo 
drugiego targu bydła i nieiopacizny —  ztuk 

Ceny powyibze obliczono bez opłaty akcyzowej.
Cennik ziemioołodow. Kraków, S p atdzw . Płacono za 

100 kg. netto: Pszenica biała 23-40 do 23-60, czerwona 
i żółts 23-20 do 23-60, węgierska 23'3(l do 23-30- ży to 
krajowe 20*20 do 21"40, węgierskie 21 40 do 21-90; ję ­
czmień na krup”  16‘—  do 16 80 browaru-* — •—  do — t 
na paszę — ■—  do — ; owies z opłatą akcyzową 16 20 
do 16-70 proso — d« -  ; jag ły  28 -  do 32 — ; ta­
tarka 17 60 do 18-50; kukurydza j.6-20 do 17 — ; gro<-h 
22*50 do 28-50; fasola * U 60 do 31"—  wyka — •—  do 
— •— ; rzepak zimowy 34-— do 35‘60, koniczyna na­
sienna czerwona — •— do — •— , biała — do — '— : 
tymotka — ■— do — *— ; -upusetta — •—  de — ; so­
czewica 20-— do 70-— ; słoma 7 — do 8 — ; siano 8"— 
de 9-60 koniczyna pastewna 10*—  do l i  20; ziemniaki 
3 60 do 6'— ; jaja ze kopć 3 — do 3-80, masło za 1 kg. 
2-20 do 2 '40; spirytus na *95* Tralesa za 1 hi — *— do 
210 — ; okowita na 75* Tralesa — do 170 — .

Budapeszt, S października. Pszenica na październik 
11-86 do 11-87: przenica na kwiecień 12-48 do 12 49; 
żyto na październik 10'08 do 10'09, żvtu n > kwiecier 10'86 
do 10 87, owies na październik 7-86 do 7'87; owies na 
kwiecień 8-50 do 8 f i ;  kukurydza na fitaj 6*91 do 6'92; 
n  pak na sierpień — •—  do — •— .

Oferty mierne, chęć kopna mierna, usposobienie silne* 
pogodę piękna.

Kronika lwowska.
L w ó w ,  9 października.

Dwie ankiety w sprawach szkolnictwa odbyły 
się we Lwowie. Jedna dotyczyła uchwały Sejmu, 
upoważniającej Wydział krajowy do zaciągnięcia 
pożyczki 10,000.000 koron na zasiłki dla fundu 
szów szkolnych na budowę nowych szkół Komisja 
budżetowa w sprawozdaniu swem w tej sprawie 
wyraziła zdanie, że należy zwołać ankietę, która 
zastanowić się ma nad możliwością uproszczeń i 
zaoszczędzeń w dotychczasowych planach i koszto­
rysach. a tem samem ich rewizyi i ustalenia pla­
nów dla szkół ponad 4  sale mających. W  myśl te­
go zyczenia odbyła się ankieta, której przewodni­
czył radca D e m b o w s k i ,  Prócz wybitniejszych 
osobliwości interesujących się z urzędu swego szkol­
nictwem , wzięli udział w ankiecie posłowie E o j  
ko, B e d n a r s k i ,  C i e l e c k i ,  C z a r t o r y s k i ,  
k s. M a z i k i e w i c z. Na posiedzeniu przeprowa­
dzono dyskusj-ę iniormacyjną, poczom wybrano sufi 
komitet , który ma opracować odpowiednie wnioski.

Druga ankieta odnosiła się do szkolnictwa han­
dlowego, a przewodniczył jej p. Ciompa. Podstawą 
obrad był już dawniej wygłoszony referat dra Stan. 
L e w i c k i e g o ,  który domagał się stworzenia szkół 
dwuklasowych handlowych, budynku dla istniejącej 
już we Lwowie akademii handlowej, pogłębienia jej 
nauki i stworzenia wydziału społeczno-nandlowego 
na uniwersytecie. Około tego ostatniego punktu to­
czyła się dyskusja, gdyż projekt takiego wydziału 
społeczno-handlowego spotkał się z opozycją dyre­
ktora akademii handlowej, p. Pawłowskiego. Przy­
taczano różne powody za i przeciw, a przy rposo- 
bności podneBzono cały szereg innych niedomagać, 
hraków i potrzeb obecnego szkolnictwa handlowego. 
Ostatecznie do uchwalenia rezolucyi nie przyszło 
z powodu spóźnionej pory. Niebawem odbędzie się 
daiszy ciąg ankiety.

Wiec kolejarzy lwowskich odbędzie się d. 13 
b. m. o godzinie 3 po południu w sali „Gwiazdy■*. 
Na porządku dziennym referat o bezpartyjnej or­
ganizacji kolejarzy i sprawozdanie z odbytej nie­
dawno konfereneyl w Krakowie.

Ediloff rzekomej afery szpiegowskiej rozegra
się dnia 28 b. m. pized trybunałem zwykłym sądu 
krajowego we Lwowie. Stanie przed nim jako o- 
skarżony c oszustwo Ludwik Aleksander K o t l a -  
r e w i c z ,  który przybierał we Lwowio nazwiska 
Władysława hr. Z i e l i ń s k i e g o  i Mikołaja K r y ­
l o w a .  Jako hr. Zieliński skazany został z» usiło­
wano wymuszenie na hr. Russockim na kilkumie­
sięczne więzienie, poczem ulotnił się ze Lwowa i 
wypłynął znowu jako Mikołaj Kryłow, którego rze­
komo wysłał był rząd rosyjski w celu oiebrania 
od kogoś planów przemyskiej twierdzy. Śledztwo 
wykazało, źe wszystkie podania rz ^ornego Krylo­
wa są zmyślone, że rząd rosyjski n c z nim niema 
wspólnego i że okłamał on austr ackio władze bez­
pieczeństwa zmyślonymi rosyjskimi szpiegami, aby 
otrzymać za to wynagrodzenie pieniężno. Kntlare- 
wiez był istotnie rosyjskim oficerem, jednak za po­
spolite kradz.ezc i oszustwa zdegradowano go i 
osadzono w więzieniu, z którego zdołał uciec. Po 
przybyciu do Galicyi przedstawiał się tu jako emi 
grant polityczny.

Śmiertelny wypadek. Na dworcu P o d z a m c z e  
zabity został wczoraj wieczór przesuw acz wozów, 
Teodor H a r a s y n, który dostał się między dwa 
zderzaki.

Z miejskiej centralnej targowicy na bydło w Krakowie.
Kraków 8 pozdziera. Na dcisiejs.zy targ spędzono bydło

Z Jtjaiu k r c M o .
(Tel. ,,N Refoimy- z d. 9 pazdzierniKa.)

Sorawy szkolne.
Lwów. Na dzisiejszein posiedzeniu uchwalono 

w myśl wniosku p. K r z y s z  I o? o w. cz.  a we­
zwać rząd, aby dla zebrania doświadczeń w kie­
runku przeprowadzenia reformy s z k o l n i c t w a  
ś r e d n i e g o ,  założył w kraju wedle wzoru to  
o-o rodzaju szkół w Anglii i innych państwach, 
ptdnę szkole, średnią z r e f o r m o w a n ą  na wsi 
w połączeniu z internatem, zastosowaną do wa­
runków i potrzeb społeczeństwa.

Następnie uchwalono założyć we Lwowie izrae- 
licki instytut teologiczny, jako zakład krajowy 
Upoważniono Wydział krajowy, aby poczynił 
starania do wprowadzenia w życie tego insty­
tutu, aby zamianował prowizoryczne siły nau­
czycielskie i opracował statut organizacyjny, 
aby wreszcie nawiązał z rządem rokowania ce­
lem przyczynienia się skarbu państwa do zało­
żenia i przyszłego utrzymania instytutu.

Regulamin aemiowy
Pizystąpiono następnie do sprawozdania ko- 

misyi dla r e f o r m y  w y b o r c z e j  o projekcie 
r e g u l a m i n u  s e j m o w e g o.

Pos. S k o ł y s z e w s k i  zażądał usunięcia te­
go projektu z porządku dziennego i traktowa­
nia tej sprawy łącznie z reformą wyborczą. 
Izba wniosek ten odrzuciła

Rozpoczęła się d y s k u s j a  o g ó l n a .
P or Mogi ł ,  n i c k i  podnosi, że większość sej­

mowa przy pomocy starego regulaminu prze­

prowadzała wszystkie uchwały, jakich tylko 
pragnęła, —  jakiż więc powód ma większość do 
usunięcia tego regulaminu, a wprowadzenia no­
wego? Widocznie powodem tego jest ruch poli­
tyczny wśród szerokich mas ludu w związku z 
reformą wyborczą. Mówca omawia przedewszy- 
stkiew stronę techniczną przedłożonego pi zez 
koraisyę regulaminu i zarzuca mu chaoiyczność, 
tak, iż niełatwe! w nim wyznać się co do 
praw i obowiązków posłów, niż w dawnym pro­
wizorycznym regulaminie

Pod względem rzeczowym przedłożony pro­
jekt czyni na mówcy takie wrażenie, jakoby 
wywołał go s t r a c h  p r z e d  r e f o r m ą  w y ­
b o r c z ą ,  k t ó r a  p r z y j ś ć  mus i .  Prawa, ja­
kie nowy regnlamiu przyznaje marszałkowi, są 
prawne nieogianiczone. Posłowie zaś mają tyl­
ko same obowiązki, gdyż prawa ich ogranicza­
ją się tylko do pobiegania dyet i kosztów po­
dróży. Nawet wniosków poselskich marszałek 
krajowy może nie umieścić na porządku dzien­
nym. Jeżeli poseł mów* za długo, może go mar­
szałek usunąć z posiedzenia i za karę odebrać 
mu dyety. Mówca uznaje że są pewne sprawy, 
taK zwane konieczności, np. budżet, które mu­
szą być uchwalone, a regulamin ma zapobieuz 
udaremnieniu tych uehwar Jednakże nowy re­
gulamin z m i e i z a  n i e t y l k o  do  z w a l c z e ­
n i a  o p o z y c y i ,  l e c z  do  j e j  z u p e ł n e g o  
u n i e m o ż l i w i e r i a ,  a w takim razie ustaje 
puilamentaryzm i stoimy przed absolutyzmem.

Mówca krytvkuje w dalszym ciągu bardzo 
obszernie i bardzo szczegółowo poszczególne prze­
pisy nowego regulaminu i odwołuje się na przy­
kłady innych ciał parlamentarnych Marszałek 
dwukrotnie przerywał mówcy i wzywał go, aby 
nic odbiegał od przedmiotu rozpraw.

Godzina 1 minut 30 poseł S k o ł y s z e w s k i  
m ó w i  d a l e j .  (Widocznie wygłasza mowę ob- 
strukcyjną. Red.)

ii...... . 4UM.FI l i i !
(Tel. ,,N. Reformy" z 9 października) 
Trzynaście ryroków śmlercL

Warszawa. Tutejszy sąd wojenny wydał wczo­
raj 13 w y r o k ó w  ś m i e r ć  i.

Napad na pociąg.
Ryga. Wczoraj wieczorem dokonano n a p a d u  

na  p o c i ą g  o s o b o w y  k o ł o  D o r p a t u .  
Uzbrojeni bandyci jechali w pociągu w osta­
tnim wagonie i zaczęli ostrzeliwać wagon przed­
ostatni, w którym znajdował się urzędnik ban­
kowy, wioząiy znaczną sumę pieniężną. Żarn 
darmi dali również ogma. Dwóch podróżnych 
i jeden bandyta zostali zahici. Urzędnik ban­
kowy, żandarm, jedna kobieta i kilkn innych 
podróżnych odnieśli rany. Pociąg ruszył dalej 
do Walk. Bandyci następnie przez okna wy­
skoczyli z pociągu P i e n i ą d z e  u r a t o ­
w a n o

Nowy pogrom ir Odessie.
Be-lin. Do „Berlinet Tageblattu7* donoszą 

z Odessy; P o g ro m , jaki tu urządzono w nie­
dzielę, p r z e w y ż s z a ł  p o d  w z g i ę d e m  d z i ­
k o ś c i  1 b i u t a l n o ś c i  w s z y s t k i e  p o ­
p r z e d n i e .  — Tłumy chuliganów b u r z y ł y  
s k l e p y ,  c u k ;  e r u i e ,  d r u k a r n i e  i w a r ­
s z t a t y .  —  W gimnazjum zydowskiem wybito 
wszystkie szyby. Żydów napadano na ulicach, 
w tramwajach, w domach. O ile dotychczas 
wiadomo, poraniono ciężko więcej niż 30 ży­
dów; liczba lekko rannych jest bardzo znaczna. 
W  kilku miejscach pobito także c h r z e ś c i j a n .

Z e w ie  i m .
(Telegramy „N. Reformy" z 9 października.) 

Gallcya a ugoda.
Wiedeń. „N. Fr. Presse1* donosi, że pr/uzna­

na Węgrom ilość importowanego do Galicyi 
cukru, wynosi 50.000 cetnarów metrycznych 
rocznie. , .

Ugoda podpisana.
Buuapeezt Wczoraj wieczorem odbyła się 

konferencja partyi konstytucyjnej, na której 
minister rolnictwa Daranyi oświadczył imieniem 
rządu, że w ciągu dnia wczorajszego p c d p i- 
s a n y  z o s t a ł  c a ł y  k o m p l e k s  u s t a w7 u- 
g o d o w y c h ,  które 16 b m, przedłożone zosta­
ną parlamentowi. Po mowie Daranyego, przy­
jętej oklaskami, wyraził prezydent partyi Ko- 
ioman S z e l l  imieniem partyi rząaowi z a u ­
f an i e .

Sprawy kolbfowo.
Budapeszt „Pester Lloyd“ donosi dzisiaj na­

stępujące szczegóły z zawartej ngooy, dotyczą­
ce spraw k o l e j o w y c h :  Rząd austryacfii zo­
bowiązał się położyć drugi tor kolejowy na li­
nii Koszyce-Bogumm aż do Cieszyua, nadto roz- 
szeizyć dworzec b o g u m i u s k i  kosztom 4  m i­
lion ów  k o ro n . Rząd węgierski n a to m ia s t  przy­
rzekł w y b u d o w a ć  a ż  d o  r. 1 9 1 1  te linio  k o le ­
jo w e  w C h o r w a c ji ,  k tó r e  m a ją  pńłąwryt; l in ie  
•łustryackie z da 1 m a ty  ń s k i e m i. Obie stro­
ny zastrzegły sobie z u p e łn ą  wolność taryfową; 
wzajemne prawa nadzorcze maią im przysługi­
wać jedynie w tej mierze, w lakie, przyznano 
je Niemcom w ostatnim traktacie handlowym.

Oslstme rokowania.
Wieaen. Ministrowie B e  k , K o r y t o w s k i .  

A u e r s p e r g ,  F o r z t ,  D e r s c h a t t a  i refe­
renci fachowi przybyli dziś rano z Budapesztu. 
Przybył także węg. prez. min. dr Weserle. O g. 
10 rano rozpoczęły się w minuSerstwie spraw 
zagranicznych zanowiedziane konfereneye mini­
strów w sprawach p r a w n o  p a ń s t w o w y c h ,  
pozostających w związau z ugodą. O godz. 3 
popołudniu cesarz pizyjnue w Schoeubruuie dra 
Wekerlego na osobnem posłuchaniu.

iw n rJ i i u i n t n

BinSO M Ci „ F t a j  Reform y"
z dnia 9 października.

Opawa. Sejm został odroczony 
P-aga. Sejm został odroczony.
Praga. Pisma tutejsze zaprzeczają pogłosce

jakoby minister handlu zamierzał tu urządzić 
filię pocztow7ej Kasy oszczędności.

ZtożenJe mandatu posflwiego.
Wiedeń. Slychac, że poseł O b e r t y ń s k i  

składa mandat do Rady pańsiwa. W  jego miej­
sce weidzie zastępca, p D ę b s k i .

Niedyspozycja cesarza.
Wiedeń. Z powodu medyspozycyi cesarza 

uległ zmianie program podróży h i s z p a ń ­
s k i e j  p a r y  k r ó l e w s k i e j ,  która w tym 
tygodnm miała przybyć do Wiednia Lekarze 
zalecają cesarzowi, aby nadal ochraniał się i 
unikał nużących przyjęć. —  Zresztą w sranie 
zdrowia cesarza nie nastąpiła żadna zmiana

Sejmowa reforma wyborcze.
Praga. Przewodniczący komisy, dia reiormy 

wyborczej Sejmu czeskiego oświadczył, że w sc- 
syi bieżącej n ie  s t a r c z y  j n ż  c z a s u  na  
z a ł a t w i e n i e  t e j  r e f o r m y .

Rekonstn^cya gabinetu.
Wiedeń. Prezydent giNńnetu, baron Beck. już 

rozpoczął konfereneye w sprawie rskonstrnkcyi 
gabinetu Jak słychać, zamierzone utworzenie 
osobnego ministerstwa dla robót publicznych ma 
być zrealizowane w terminie wcześniejszym, niż 
pierwotnie zapowiadano. —  Ministerstwo to ma 
objąć pos. E b e n b o c h .  Natomiast co do utwo­
rzenia osobnego ministerstwa dla S ł  o w . a n 
p o ł u d n i o w y c h  panują jeszczo pewne wąt 
ppwości. Na uwagę zasługuje w Każdym razie, 
że rzekomy kandydat na to stanowisko, poseł 
słowiański dr S z u s t e r s i c z ,  przeniósł się 
wraz z całą rodzina na stały pobyt do Wiednia. 
Następcą dra P r a d e g o ,  Który rzekomo rów­
nież zamierza ustąpić ma być mianowany albo 
poseł dr S y l w e s t e r ,  albo poseł P e s c h k a

Wiedeń. Wobec doniesienia „Prager Tagebl.“ , 
jakoby tekę ministra spiaw w e w n ę t r z n y c h  
po bar. Bieneroie miał objąć poseł G e s s m a n, 
poseł ten oświadcza dzis w „N. W. Taeebiatt*, 
ze wiadomość ta jest z u p e ł n i e  b e z p o d  
s t a w n a

Blersj trpór na kolejach.
Wiedeń. W sprawie biernej rezystencyi na 

kolejach prywatnych rozpoczęły się dzis nowe 
rokowania, które, jak się spodziewają po obu 
stronach, dziś wieczorem zostaną p o m y ś l n i e  
z a k o ń c z o n e .

Upaćs£iro«rlenta pcrsonaln frolel 
Północnej.

Wieueń. Dyrekeya kolei Pomocne, oświad­
czyła gotowość poniesienia koszlów, przezna­
czonych dla personaln tytułem zapłuceuia nale- 
żytości z powodu przeniesienia ich na etat służ­
by państwowej.

Ci powszeenne prawo glosowania 
na Węgrzech.

Wiedeń. Jak słychać, hr Andrassy uzyska’ 
od cesarza wstępną sank-yę jedynie na przed­
łożenie Sejmowi węgierskiemu pierwszej części 
ustaw gwarancyjnych, a mianowicie ustawę o 
kompetencyacb trybunału administracyjnego Co 
do reszty cesarz ustanowił j u n c t i m  z re- 
i o r r a ą  w y b o r c z ą  na  W ę g i z e c h .  To po­
stanowienie spowodowane zostało p o d o b n o  
p r z e z  a r c y k s i ę c i a  F r a n t i s z k a F e r d y -  
n a n d a.

Budapeszt. „Bur. Hirlap“ donosi, że wobec 
junctim, ustanowionego przez cesarza między 
reformą wyborczą a ustawami gwarancyjnemu 
rząd w7ęgierski postanowił przedłożyć Sejmowi 
projekt reformy już w g r u d n i u .  Organ socja­
listyczny oświadcza dzisiaj, że jnż na jednem 
7. pienyszych posiedzeń Sejmu węgierskiego zgło­
szona zostanie interpelacya w sprawie refoimy 
wyborczej.

Budapeszt. Partya demokratyczna uchwaliła 
wczoraj rezolucyę, przedłożoną przez posia V a - 
sz o n y e g o , w której zgromadzenie domaga się 
przeprowadzenia p o w s z e c h n e g o ,  t r j n e -  
g o  i r ó w n e g o  p r a w a  g l o s o w a n i a .  — 
W  tym kierunku iść bodzie stronnictwo razem 
z klasą pracującą

L be|un wqgierskiego.
Budapeszt. Dzienniki donoszą że znany po­

seł rumuński Yaida, którego podczas przeszłej 
sesyi posłowie w ęgierscy przemocą wyrzuci., 
z Sejmu, zamierza przybyć n? posiedzenie iu- 
trzejsze i wziąć udział w obradace Sejmu.

Siosonkl krancasko-Biemkeckie.
Paryż. „Gamom7* donosi, że ambasador nie­

miecki B & d o l i u  od cesarza Wilhelma i kan­
clerza Bulów a ot rzymał ważne iDstrukcye, od ­
noszące się do stosunków f r a n e u s k o - n . e -  
m i e c k i c h.

Stronnictwa; we FrancyL
Paryż. Z okazyi zjazdu radykałów ostrzegają 

dzienniki radykalne przed zerw7aniem między 
radykałami a socjalistami, gdyż mogłoby się 
to przyczynić do zoliżenia nacjonalistów do i-ząau.

Pani ToselL.
Lipsk. „Leipz. Neuste Nachrichien- uonoszą 

że pani Toselli ośw iadczyła gotow7ość, wydania 
księżniczki P ii M onik w  zamian za przyznanie 
je j rocznej apanaży w ysokości 40.000 lirów  ;

Sprarc Bana,
Lipsk Dnia 12 b. m odpędzie się tu przed 

najwyższym trybunałem Rzeszy niemieckiej roz- 
n.awa rewizyjna w procesie adwokata Haua 
(skazanego —  iak wiadomo —  na karę śmierci 
za rzcKomc zamordowanie swej teściowej, pani 
Molitor; przyp. red.).

Szach podpisał noust; tucyę-
« Teheran Wiadomość, że szach podpisał kon 

stytucyę, wywołaia wszędzie wśrud ludności 
w i e l k ą  r a d o ś ć .  Miasto było wczoraj wie­
czorem iluminowane.

Z Ma »■ o*.a.
Tanfier. Pewien H iszpar w stanie nietrzeźwym 

zabił żołnierza m a r o k a ń s k i e g o .  Aresztow a­
no go. . f

Cholera, w JaponlL
Tokio. C h o l e r a  i ozszerza się w sposób nie­

pokojący. Wczoraj wydarzyło się znowu 19 za­
słabnięć.

 ----------    «  z a  a  -m

(Artykuły w t j i r  dziale nie pochodzą od 
redakcji).

A

t j l łu  »prostl — cs*rny 
bi»ly i b ii ivay ad 60 ct. 

_  do 11-35 złr. /:■ metr 
nn bluzkż ; suknie. Pruesyłua"do aomu op.acona i ju i ecie 
KI. Obfity wybńi prAbek natychm iast >26 4 5

Fahrykant jedwabiu Hrnneberg. Zurych. '

Dr &. Łacesn Jas$o,
powrócił i ordynuje przy ulicy Kościuszki, 10 

(koło nowej apteki). * 4571 l  5

I

kuchni i domu
ciwźTirą trzęwo I kax*Ueu, tu|- 
clehsze I najgrubsze tkaniny, ja- 
kotei .4»*y: D;o. co sil woróla 

my jo i pierze, najkorzystniej

nrydłPRt Itiiieiita.
Za jego czystoić ręcz ; się Z5.3U0 

koron. 4381 2 4

Kaneelcrun aatuottacKa
Er i ZYGMUNTA MA-IKA

przeniesiona została do nomu
przy ulicy Wlśłnej, L. 9, I piętro.

B c t e l M  R a c ^ s k i ,
ulica Grodzka, L. 2Ł,

udziela lekcyj nannonii, formy, kontrapunktu i 
instrumentacyi, oraz gry  na skrzypcach. 

4-532 2 2) -

Dr Emenue! RosenM
p r z e p r o w a d z i ł  s i ę  i m i e s z k a   ̂ - f u

przy ul B£X_iCwel| L 19, K p«
(4.545 2 3)

Artysia-muzyk (Dyplom konserwatoryum wie­
deńskiego) udziela lekcy i gry na skrzypcach 

Starowiślna 4, II p. 4469 2 3

i. mm
A u d e m a r s  F r e r t  o

G e n e w a .

Najdokładniejszy chód,
Osobliwie płaskie.

Do nabyci? u wszystkich lepszych zegar­
mistrzów 1 3126 24

Dr £ eraard Engl&nder,
aksczer i ginekolog,

powrócił i ordynuje, jak dawniej, Starowiślna. 4

Dr Emtl  Mf i cz
p on p ci! 4278 6 6

H m  o m I ! mi M M  
Antoniego PwtJcrsKieSti o  Jaśle.

Dr Mareh Berger
ora^nuje od 15 październiki, b. r. aż do maja 
w  A B B A Z Y I ia tem  ja k  la t  ubiegłych w Iwo­

niczu. 4^32 6 8

Dr Zygw-nt Wactatel
pr-rocii Uuc? Grodzka, 32.

1 4 n b  2  p o k o j e
z catem atrzymauiem, z a r a z  do  w y n a j ę c i a  
w pensjonacie p. Boronskiej, ulica Karaałkka, 
1. 24, I i 11 piętro. Wiadomość p  II piętrze.

P^giiiiaD aiiU M iiiW b
pamiętajmy

o Towarzystwie „Izu a is  luflowfij' i

Odpowiedzialny redaktor i wydawca: 
M ic h a ł K o n o p i ń s k i .

Bursa telegraficzne. ,
Wieoen, 9 październiku. (Giełda południowa)
Karki 117-37. Benta majowa 96-60. Renta koronowa 

węgierska 93-95 A źoye austr. taat. kred. b48 !5. A kcje 
węg ta k t kred. 765-Óe. Akcyo 4nglonank» 298*50. a k c jb  
U’  ołbanku 539*50. A kcjeBankve.einL 536"— . A k cje  i>an- 
derbajuku 428*00. Akevt kolei pańrtwowjci 666-25 Lom- 
uardy 154-75 A k cje  kolei JSlbethal -  i » c.v» ^ . 7 “  
„  oni 470 — . A k cje  tjtom ow e . ź lp iny  60 75

Hime-J^ranT7! o5200. A k cje  praskiego Tow. zelazneg.
— . Losy tnreef-ie 184*75. Ruble 253*75.

Usposobierie spokojne.
Berlin, 9 października. (G ołaa poranna.) 
i kejo kredytowe 203 90. Tow. dyskontowi 173 J ). 
UsposeOieme-. wyczekujące

ZMIANA LOKALU!
przeniesiony

RtoBk tłóbiij L. 13, 1. p.
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br&b o
591 63 14 i

firmy FFJATELŁI BFłA\CA, MILAN O
jedynych i wyłącznych posiadaczy tajemnicy przyrządzania

JEST NAJSKUTECZUTEJSZĄ W ŚWIECIŁ WOOtCĄ ŻOŁĄDKOWĄ
Niezbędni w każdej rodzinie! Dostać można w każdym lepszym handlu łakoci i w każdej kawiarni.

Mopaue
poleca na zimę pokoje słoneczne. Opieka 
troskliwa. Kuchnia smaczna, jrou i 6

M A  iumi w ' ® ?
pnemi warunkami. — Zgłoszeni? IV. P. 
Starzyńska, Zwierzyniecka 20 po poł.

4501 1 3

K a p i ę
Sanki na jednego konia, 
Kasę ognioii walą, 4550 1 3 
Kasę kontrolną.

Zgłoszenia przyjmuje z grzeczności 
p. St. Przybylski, Rynek, A-B, 46.

Poszukuje się rutynowanego

g & r a e in iE ia
zaiaz. Zgłoszenia pisemne Zarząd dóbr 

lasów w Dąbrowicy, poczta Ohro- 
stowa. 4547 1 s

P rs S tę W
lub młodszy urzędnik z odpowiednim 
wykształceniem potrzebny do biura 
większego przedsiębiorstwa fabryczne­
go w Tarnowie Zgłoszenia tylko listo­
wne przyjmuje Administracya ,,N. Re­
formy" pod 4548. 4548 1 2

Kareta
o czterech siedzeniach, w dobrym sta­
nie. mało używana, jest do sprzedania.

Wiadomość w Drogueryi S t e h l i k a  
w Wieliczce. 4555 1 2

10 b n j  gumie umLMi
z 6 pokoi z piwnicą, strychem, wozo­
wnią i t. d we dworze, 10 minut od mia­
steczka a 2 godziny koleją od Krakowa, 
zaiaz tanio do wydzierżawienia Zgło­
szenia listowne pod 4559 przyjmuje 
Administr ,.N Reformy". 4559 1 3

Nałpraktyozniefsze

j f i
(Beefoown-Stołil)

do nabycia w składzie forte­
pianów 3940 25 25

0 .  M a i l
Kraków, Rynek. 1. 39. U  Linia AR

Czernichowska

Procoumic bnfiUo
m i i  n i n

przyjmuje zamówienia w Podgórzu, 
ul. Krakusa 15 i wykonuje, iak do­
tąd, wszelkie roboty w zakres liafciar- 
stwa wchodzące, starannie, gustownie 
i po niskich cenach. 4557 1 4

L, 441. 4562 1 3

Konkurs
ua posadę l e k a r i a  przy Filii Kasy 
chorych w Zakopanem Płaca roczna 
1200 K. płatna w ratach miesięcznych 
z dom, tudzież zwrot kosztów za fur­
manki w nagłych wypadkach za wyja­
zdy do chorych członków Lekarz obo­
wiązany udzielać pomocy lekarskiej 
w całym zakresie medycyny (położni­
ctwo, chirurgia, wyjmowanie zębów ltp.j. 
Ordynacya w biurze Filii

Podania udokumentowane wnosić na­
leży do 1 g r u d n i a  b .  r .  na ręce 
prezesa Kasy Franciszka Pawlicy w Za­
kopanem. Posada nadaną zostanie od 
1 stycznia 190R r. na razie prowizo­
rycznie.

Filia Powiatowej Kasy chorych
Zakopane, dnia 7 października 19o7.
Przewodniczący Sekretarz

F . P aw lica■ Krzeptoipslń.

§ y r ó p  P a p a n u N a j l e p s z y  ś r o d e k  d o  
c z > !4z t z c k i i a  k r w i : : : :  
M’j n a ! c z ł o n ;  p r z e z :

PROF. GiROLAMO PAG LIANO
wyrabiany od roku 1838 przy sumiennem przestrzegania oryginalnych recept prze? pierwotną 
firmę, przez wynalazcę założoną, a obecnie przez jego prawnych spadkobierców dalej prowt 

dzona w e * F L G R F \ 'C Y I . V I A  P A N D O lJ P lM  ( W Ł O C H Y ) .  3932 76 0

C achets w p ły n ie , w p ro szk u .— - - -
Ż ą d a ć  w e  R a s z k a c h  

n r a lą c jc F *  j a ^ n o  n l e h l e s i  i z n a k  f a b r y c z n y  z  p o d p i s e m  P R O F .  GrRO- 
L A M O  P A u i  ,IA N O . —  D o s t a ć  m o k a  w  U a icP e ) c l e k s z e j  a p t e c e .

Anstryi::: S M  Rracchetti, Alu M n i c h y  Tyrol).
W y r o b y  k r a j o w e  w  t k a l n i

M i e c z y s ł a w a  C t o n e t a
w Korczynie, p. loco,

F'rma odznaczona medalami zasługi, poleca:

Płótna tylko w najlepszych gatunkach, rozmaitej grubości i ceny, płócienka kolorowe, oksfordy, 
drelichy, szyrtyugi. bieliznę stołową białą i kolorową, ręczniki dymy, zapały, chustki do 
nosa, ścierki, ręczniki kosmate, barchany, szewioty na ubraniu wełniane i bawełniane i t, p.

Wszystkie towary w wielkim wyborze. —  /a  dobroć ręczę
Wszelkie zamówienia uskutecznia się szybko i dokładnie, kompletne wyprawy jak najsoli- 

i dniej, udzielając rabatu, 5814 6 10

Cenniki i prebk" wysyła się opiatnae. Filii nie utrzymuję żadnej.

| W H " h f l9 s i  panna, przystojna, z praktvką 
biurowy poszukuje jakiegokol­

w iek zajęcia.
S. N. Ś. poste restante Kraków. 4558 1 4

Pokój fpoirłowy
umeblowany na 1. piętrze i kuchnia, ul. Kal- 
w aw jska 82 w Podgórzu zaraz do wynajęcia. 

4563 1 2

Technik
budowlany, wprawny w rysowaniu, 
znajdzie zaraz zajęcie. Adam Czunko, 
Kraków ul. św Marka 31. 4566 i 3

Krakowskie

i
w Krakowie, ul. Grodzka 52.

od 1 października 1907 płacić będzie 
od wkładek na oszczędność złojonych

®  jo
Podatek opłaci z własnych funduszowy

4565 1 3

11 morSiSa
w y r ę b ó w  l e ś n y c h  z pozwoleniem 

władz na karczunek do sprzedania. 
Wiadomość: Francissek Kot w Tłu- 

czani, p. Brzeźnica 4560 i 3

IŁ -n c  3 x : 3 łX
składający się z 1 sklepu i 4 pokoi (na g łó ­
wnej ulicy) przydatny na aptekę, mleczarnię, 
albo kawiarnię, jest każdego czasu do w r- 

rajęcia. 4561 1 3
W iadomość: Szczakowa, p. Sclineebau

l i  lilii!
wraz z ogrodem o- 

mUlią wocowym, w bardzo 
pięknem położeniu na wyżynie, nadającą 
się szczególnie na budowrę willi, ze zna­
komitą wrodą źródlaną, pięknym wido­
kiem, w najbliższem sąsiedztwie lasów 
szpilkowrych. a jednak w samem mieście, 
sprzedam korzystuie. Wiadomość A. P. 
post. rest. Kai wary a. 4364 3 3

Spółka chłopska
poszukiwana do nabycia na bardzo do­
godnych waruukach kilkaset morgów 
w pobliżu Lwowa 

Zgłoszenia przyjmuje Administracya 
N Reformy pod 4^60 4460 4 4

kawaler na stałej posadzie 
rządowej w Krakowie. lat 

42 z rocznymi poborami 4200 Iv oraz 
prawem do emeryt ury poszukuje towarzy­
szki życia, panny lub kobiety bezdzietnej. 
Posag znaczniejszy wymagany. Zgłosze­
nia tylko imipnne z podaniem stosunków 
rodzinnych oraz majątkowych pod adre­
sem M L. post. rest, Kraków, za oka­
zaniem kwitu mser. Anonimy zostaną 
bez odpowiedzi. Fotografia pożądana. Za 
dyskrecję ręczy się słowem honoru Panie 
z prowmcyi mają pierwszeństwo. Pośre­
dnictwu) osób trzecich nie jest wyklu­
czone. Zgłoszenia do 15 października.

4123 J 4

niłamy zaszczyt zawiadomić P. T. 
Publiczność, że założyliśmy 
w Nowym Sączu, ul. Kra­

kowska, Hotei Krakowski, pod kie­
rownictwem p. E m ila  I aro sza  
a g e n t u r ę  o k r ą g o u i ą  dla 
miejsca i okolicy. Pan Jarosz jest 
upoważniony przez na* do przyjmo­
wania agmitów na swoją rękę i do 
robienia interesów. ą-.og i * <

DYREKCYJNA F IL IA  
Tow. im. „Gizeli“ i piarwszego Tow. 

dla służby wojskowej 
i\ Ki akowle, Floryańska.

FAJKI
i drzewa Bruyera,
j i  i .  d n i Iab< yka* l p r a ­
w d z iw e g o  n ie z n is z c z a l­
n e g o  d rzew a  B r iy i  .
l.ładka główka z wygiętym 
odlew, z Brurtra, cybuch 
wiśniowy z ustnikiem z ro­
gu i trestką z jedwabiu 
około 21 cm. długa R. P30 
Takasamr fajka jednak z 
rzeźbioną "„około Rtowką 
c drzewa Bruyera Jv. I'60 

. fZ>,e nne i sucn# \ a)wi.'kazy wyból przyrzą 
palenie przeto w ^ovv palaczy znaleść 
czystości i imaku mn<;na w mym katalogu, 

nieprzescnmone. m,->ry rozsyłu się darmo 
i opłatnie*

Do nabycia przez firmę c. i k. nadw. dost.

H A N N S  K O N R A D
Dom rozayłkowy w Briix Nr 642 (Czechy) 

Broszę we własnym interesie zażądać mego 
bogate ilustr. polskiego katalogu z przeszło 
3000 odbitkami darmo i opłatnie. 4238 3 15

J t o "  t a  Salnodor
znakomity środek kosin. do pielęgnow a n i ce- 
rv i skóry. Nadaje cerze nadzwyczajną bia­
łość, gładkość i miękkość, usuw a szorstkość 
i czerwoność twarzy i rąk. Krem len nie za­
wiera żadnych tłuszczów, Cena tuby 70 h.

Baliiodor „Jalira‘ aromałytziii! talilełni
do mycia i  do kąpieli nadają wodzie na­
der przyjemną i trwałą woń, odświeżają 
i wygładzają skórę. Cena Kor. 160.

W y r ó b  * W d a n y  S k ł a d :

4PTEKA FORTUliATlI CRALEOMIEGG 0) KRAKOWIE.
W y s 'l i ć d e p « ć  s i ł )  n a ś l a d o w n i c t w .  4297 4 29

!!! Nie należy zapominać !!!
iż przy zakupińe znanego środka przeciwreumatycznego

5  m f i M F H T H f l L U  Z
trzeba dokładnie baczyć na nienaruszoną plombę, oryginalne prawnie ochronione

opakowanie i na firmę

dpieitarzo S zy m o n a  E d e lm o n a  u  Bonorodczcr-achj ... i  • *• i *
Znakomite działanie uśmierzające i kojące przeciw reumatyzmowi, gość­

cowi, nerwobólom i tym jrodobnym pokrewnym dolegliwościom dały Ichtyomen- 
thoicwi ogólną sławę i ogromną wziętnść, czego najlepszym dowodom przeszło 
10.0(10 podziękowań i blisko 1000 atestów lekarskich. 4377 3 23

Cena flaszki oryginalnej z opisem użycia 1 Korona

Giowny skład m i k o w y  prawdziwego IfliTyOMEHTHOH
Apteka Szym ona Edelmana w Bohorcdczanacn nr 306.

Pocztą wysyła sio najmniej 2 (-dwie) flaszki Przy zakupnie (zamówieniu) 
10 flaszek naraz wysyła się (frankuj bez dalszych kosztów za K  10 (dziesięć)!

Pierwszy UM g l r a n ia  ^
przy ul, Niecałej I. 13, parter,

przyjmuje wszelkie roboty w zakres pli­
sowani! wchodzące (fałdy gładkie, płr- 
skie i  desenie). Snkien kloszowych w y­
pożycza się formę, albo na życzenie przy 

krawa się je  i szyje w  zakladzi

440? 2 O

D L A  D Z IE C I! 
Lekc/e śpiewu zbiorowegc

prowadzi Bronisława Lipińska, Kopernika 10. 
Zgłoszenia od 2 —3 po południu. 

Komplet i anny od 1 1— 12 we wtorki, czwa tui 
i soboty dla dzieci od lat 5 —8.

Komplet popołudniowy od 4— 5 w poniedziałd 
środy i piątki dla dzieci od lat 8— 12.

Komplety niedzielne od 10—11 dla młodszych, 
od 11— 12 dla starszych dzieci. Opłata 2 aft* 
w komplecie niedzielnym 1 złr. miesięcznic 

4464 3 3

U r o s ł a
-1365 5 Obudowlana

przy iii. i Mu gaej U 6
(vis-a-vis Izby handlowej)

! o s t d o  I  p t z e d a n i a .  
Wiadomość na miejscu.

F ( i r r r a h n o  natj^chmiast pomocni i £.V lilia C!J nocztowa. Prądnik
Czerwony, Poczta. 561 2 3

! uli Z UiMe do wynajęcia
S z rem erw pensronacie 

Szpitalna 19.
L. Kapliuskiej, 

4473 4 4

Dom parterowy
murowany, dachówką kryty, (6 pokoi 2 kuchnie) 
z ogrodem, w pięknem położeniu w  Niepoło­
micach z wolnej ręki za przystępną cenę do 
sprzedania D ług Bannowy 8000 k-roe. W iado­
mość: Grzybowscy, Niepołomice. 4470 6 3

:: ZAKOPANE ::
P e n s y o n a t  S m r e c z s  ira

BucbowiflCkieJ, niedaleko stacyi
zimowym 

4480 3 5

Zofii
kolejowej istnieje w sezonie 

Cena bardzo umiarkowana.

Dzierżawa .
intratna, 50 morgów bardzo dobrego pola or­
nego, 9 m e g i łąki wraz z obszernymi budyn­
iam i, bez inwentarzy z powodu zmiany stosun­
ków poa bardzo korzystnymi warunkami zaraz 
do odstąpienia na lat 9 iub krócej. Inwentarz 
żywv i martwy oraz krescencye po jenie przy­
stępnej do nabyciu.

Folwark len jest 1 kim. oddalony od Nowego 
Sącza i  nadaje się bardzo na prowadzanie g o ­
spodarstwa mlecznego.

Bliższa wiadomość J. Z. w domy p. Karola 
Bałk*, Nowy Sacz, Żeglaiskr 949. 4453 3 4

Poszukuje się

M a s z y n is t y
do parowego tartaku. Oferty z odpisa­
mi świadectw wrnosić pod adresem Hu­
go Reron W attman, Ruda Różaniecka. 

1 45P 2 3

L. 2090 4498 3 3

Najlepsze — Najtańsze

m a n y  i M a
E. Raczyńskie!

Obwieszczenie.
Urząd m.ejsk w Zatorze ma do sprze­

dania znaczniejszą ilość wikliny 2 i 3 
letniej na faszyny i ooręcze (około 30 
morgów) „

Reflektujący zechcą się zgłosić w kan- 
ceiaryi Urzędu miejskiego w Zatorze 
w godzinach urzędowych.

Burmistrz.

18. Szpitalna 18.
(Firm a istniejąca od roku 1 8 7 6 ) .

4374 9 10 P i ó r a  p a w ie
hurtownts ' 4193 6 8

M, & L. PATZOVSKY
W-edeń, Vil„ Hermannpasse H.

ii. 4e Br*flarę,
W. Y. Celt,er,
C. ’*fle*cfeeał,

Uf. sw. Marka 5, II. piętro

naucz3’,ciel ję­
zyka im ic.

nauczyciel języka ang,

nauczyciel jęz. włoskiego

518 16 0

U l u b i o n y
S a y  - R u  n i

firmy B e rg m a n a  et C o., D r e z n o  i l ł j e c z y n  n Ł. 
okar-uje się. niezrównan.,m przeciw łupieżowi, jakoteż p rzerw  przedwczesnemu siwieniu 
i w p ad an iu  włosów wpływa korzystnie n i  porost włosów i j^st nadzwvczaj i zmacniL- 

jącym środkiem do nacierania przeciw bolom euu.aty^znyni i t. d.
Na sktodzió we flaszkach po 2  K  i 4  K  we wszystkich aptekach, drogeryacli perfu 

meryach i zakładach fryzjerskich 1093 18 20

9 9 G r a n d
Nadzwyczaj nłaski jtrecyzyjny zegarekGraziosa

Grand Prix Londyn 1907.
Niedościgniony wynik chodu. —  Najlepszy a przez to największą 
wrartość mający zegai teraźniejszości. —  Do nabycia u wszystkich 

lepszych zegarmistrzów. 4000 8 8

Grzebień do O a r ia io n ia
IdłOSÓd).

1'rzez proste czesanie barwi siwe lub rude 
włosy na jasne, ciemne lub czarne! Zgoła nic 
szkodzi! Przez kilka lat do użytku! 'Tysiące 

w  użyciu Kosztuje 5 K. Wysyła
Jr SchtłlToir, W ledeń, I i  2., Kurzbauer- 

gasse 4 /7 . 3391 2 11

Pr TlńirtoJ
kandydat adwokatury, rntynowany z prze­
szło trzyletnią praktyką i prawem sub- 
stytucyi, szuna posady. Adres: Wiedeń, 
VIII., Schlosselgasse 10. 4129 5 5

Znana firma kraiowa

N. TRAEMA syn
otwiera w październiku w Krakowie

przy uL k>ietHa 46
specyalny sk ład

liatarralnych,
zaopatrzony wr śwrie że  wody,* wszelkie 
sole do kąpieli i ługi, sprowadzone bepoz- 
średnio od zarządów  ̂ źródeł. 4264 10 10

Gratis i fronuo
wysyłam każdemu swój wielki, bo­
gato ilustiowany poiski cennik b 
przeszło 3000 odbitek dobrych a 
tanich instrumentów auzycznych 
wszelkiego roczajc O. i k. nadwoi 
nydostawca H A p f h iS K O V H l l  , 
Dom wysyłkowy -ryrohów muiy 

_  C7"ych W Briix Ni 464.
Skrzypce ula początkującyol już za K. 4 80 5 50, 
6 — . 6’80 i w tżoj. Smyczki poK — ‘.-0, P — . 
140, 18 0  i wyżej. Cytry, harmonie itdl rów ­
nież aa składzit. Ryzyka niema. Powolna w yala 
na lub zwrot pieniędzy. 3573 17 6C

Dra Zuckera kanielis i kwasem wpglowyu
„z  poduszeczkami“

zapisują z bezprzykładnym skntk’ em n a j­
wybitniejsi lekarze w  chorobach sero< - 
wycli, gośćcu, reumatyzmie, tudzież wszy­
stkim nerwowym, przepracowanym, nie 
mogącym sypiać itd., ponieważ przez wy­
pływ kwasu węglowego z patentowanych 
podusztczek osięga się w domn zupełnie 
tosamc działanie, jak przy natnratiiycu 
kąnielach airoj'owyeh z kwasen' W( gtc- 
wym (Nauheim, Kissingen i I d ). W y­
twarzanie w bardzo prosty sposói bez a- 

paratu i bez uszkodzenia wanien.

S I L W A N A :
Dra Zuckera czyste jak kryształ, cudo­
wnie orzeźwiające 1 podnieca jące dodatki 
do kąpieli lub wody dc mycie dał, przez 
swój silny wpływ na skórę i nerwy set­
kom tysięcy przez nerwowość wyczerpa­
nym zdrowie i napowrót radość do życia.

Oba przetwory do nabycia w aptekach, 
drogueryacli i t d ,  Jeżel- gdzie nie można 
dostać, to wysyła wprost, opłatnie. jak 
również Dra Znrkera lozprawk: za dar­
mo fabryka MAX ELB, G. m. b. H,. Dre­
zno, lub 'auaf' główne . asiępstwo F. BEP- 
LYAK Nachf.,Wieoeń l.,Vkeiłiburflflasse 27.

4507 2 6

ZIM OW Y ZA K ŁA D  
HYDTŁOPATYCZN) 

Dra EBERSA na a s m
pod WJffNECYĄ 

otwarty corocznie oa 
15 paźdz. do 1 maja

Najnowsze tuządzcuia lecznicze, komfort wzorowy —  Piersiowo i umysłowo 
choiych nie przyjmuje. — Droga z Wiednia J 4 ’ / ,  godzin/ wozy wprost. —
Prospekty na żądanie. Koiesp. po polsku. —  Adres;

Italia.
Dr d’Ebfif8, Lido-Venezia

4516 1 20

T h i l o p h a y j  (praiMiie chronione)
uznane za najlepszy środek przeciw  oRgnpotkom.
Wynalazca i wyrabiający Aleksander Freund. Sopron (Odenburg). W ęgry. 
(Kopertę z 12 płytkam’ 45 ot.) dostać można prawic w każdej aptece i diogucivi. Jeżeli 
gdzi« nie można dostać, wysyłam wprost po otrzymaniu należytośei. ■ 401.1 3 12

MIJSGKAVEGO

o ry g in a ln e  piece iry js K ie
najlepsze i najoszczędniejsze

„ D A D E R H R A N D Y "
Najwiękeza sifa ogrzewania! Najdokładniejsza regulacya!

Denniki i kosztorysy za dar nu 3456 9 10

C h r .  C ia r i l lJ i,  P o d m o k ł e ,  fabi-ykapieców żelaznych.

wyłączną zastępstwo l. rleiseis, Kroków, KarmslicKo 6, tei. 165.
Z drukarni Literackiej w Krakowie, ni. Jagiellońska 10. Rządca drukarni L  K. Górski


